Nr. 230 


Kraków, czwartek 8 października 1931 


== 
Nałeżytość pocztowa opłacona ryczałtem 


Rocznik XL 


Cena numeru 25 gr. 


Radakaja I Administracja: 
Kraków 
ul. Dunajewskiego 5 
Telsion Redskeji 103-88 
Taialon Administraoji 103-10 
Adres dim telegramów: 


NAPRZÓD KRAKÓW 


Naodlew 


(Korespondencja własna „Naprzodu“; 
Warszawa, 6 października. 

Unieważnienie wyborów do Seimu w okrę- 

| gu 48 jest drugiem z rzędu scharakteryzowa- 
niem przez Sąd Najwyższy wyborów z 16 li- 
stopada ubiegłego roku. Pierwszy raz, lekko 
zresztą, stało się to przez unieważnienie wy- 
borów w okręgu płockim; obecne orzeczenie 
natomiast jest ciężkim ciosem dla BB, tembar- 
dziej, że jest to dopiero początek nomwijania 
się tragedji wyborozej przed forum sądowem. 
Okręg 48 na sześć mandatów dał cztery BR. 
Czy uwierzył ktoś, że w okręgu o większości 
ukraińskiej mógł BB prostemi drogami zdobyć 
głosy i mandaty w stosunku 4:6? Jeszcze dwa 
lata temu, przy wyborach w marou 1928, BB 
— wiadomo, jakiemi metodami — wyciągnął 
stamtąd ledwo dwa mandaty i nagle podwoił 
swój stan posiadania, bijąc Stronnictwo ludo- 
we (2 mandaty) i Ukraińców (2 mandaty). Je- 
szcze nie są znane powody, na których Sąd 


Najwyższy oparł swe orzeczenie, ale sam fakt" 


unieważnienia całego aktu wyborczego świad- 
czy dobitnie, że nie mogły wchodzić w grę sa- 
ine usterki formalne, że musiało tam być coś 
poważniejszego, 

Późno, zbyt późno Sąd Najwyższy zabiera 
się do oczyszczania atmosfery, w Której odby- 
wały się wybory w roku 1930. Gdyby wery- 
fikacja była się odbyła ma ciepło, byłoby na- 
turalnie za świeżej pamięci i pod świeżem wra 
żeniem wyszło daleko więcej aniżeli po roku 
z martwych akt może wyjść. Ale początek zro- 
biony, ciąg dalszy — można mieć nadzieję — 
będzie dla BB niemniej smutny. 

Powtarza się historja z przed dwóch lat. — 
Wtedy Sąd Najwyższy w przeciągu kilku ty- 
godni unieważnił kilka tuzinów mandatów BB, 
reszta ocalała z powodu rozwiązania Sejmu. 
Dziś sanacja nie może i nie chce wziąć na sie- 
bie takiego ryzyka i dlatego weryfikacja pój- 
dzie swym normalnym trybem, tj. do oczysz* 
czenia Sejmu z posłów, zasiadających z łaski 
nie wyborców, a komisyj wyborczych. 

Można było na nielicznych bawiących teraz 
w gmachu przy ul. Wiejskiej członkach BB za- 
obserwować, jakie wrażenie wywołał na nich 
wynik rozprawy nad wyborami w okręgu prze 
myskim. Przecież większość tych panów wie 
doskonale, że mandaty ich spoczywają na bar- 
dzo kruchej podstawie į niejeden z nich zadaje 
sobie pytanie: kiedy na mnie kolej, kiedy Sąd 
Najwyższy wyznaczy termin dla okręgu, z któ 
rego mam certyfikat poselski, — I na oo się to 
wsz”'siko zdało, kiedy widocznie kierownictwo 
maszynerji wyborczej nie wzięło w kalkulację 
faktu, że o ważności wyborów decyduje Sąd, 
nie Sejm ze swą z tych wyborów wyszłą wię- 
kszością. 

Powiedział mi jeden z tych panów: Szkoda 
kosztów i iatygi, gdyż naturalnie nowe wybo- 
ry kosztują. I powiada dalej: nic się nie zmie- 
mi, jak się nie zmieniło w okręgu płockim, to 
jest dla BB į jego twórców „punkt honoru“. — 
Być może, że tak się stanie, leży to w natu- 
rze rzeczy, że Sanacja nie cofnie się przed ża- 
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Potępienie projektu 
o nowym ustroju adwokatury 


Nowy projekt ustroju adwokatury, uchwało- 
ny przez radę ministrów, a który ma być wnie- 
siony w najbliższym czasie do Sejmu, budzi w 
sferach prawniczych całego kraju zrozumiały 
niepokój. 

Przed kilkoma dniami podałiśmy za prasą sa- 
necyjpą, streszczenie tego projektu. Już z tak o- 
gólnikowych wiadomości widać, że obecny ustrój 
adwokatury ulegnie dużym, radykalnym zmia- 
nom, Doceniają len stan rzeczy sfery adwokac- 
kie. 

W dniu 2 października odbyło się w Warsza- 
wie posiedzenie Naczelnej Rady adwokackiej, 
oraz przedstawicieli Izb adwokackich z całego 


państwa. Zebrani, bez względu na przekonania 
polityczne, wypowiedzicli się przeciwko nowe- 
mu projektowi, stwierdzając, że godzi on w pod- 
stawy wymiaru sprawiedliwości. 

Reformatorzy obowiązani są liczyć się z opinją 
znawców i z poczuciem prawnem społeczeństwa. 
Ustawa, która uderza w poczucie prawne naro- 
du, która podważa pojęcia moralno-społeczne, nie 
ma szans na trwałe islnienie, jako sprzeczna z 
momentami psychicznemi, 

Wysmogów rozumnych życia społecznego nie 
przekreśli suchy projekt, nawet jeśli zyska for- 


| malne kwalifikacje ustawy. 


Inflacja podatkowa 


Na pierwszem posiedzeniu Sejmu wniósł rząd 
cztery przedlożenia podatkowe, które w najbliż- 
szych dniach staną się obowiązującem prawem. 
Są to: 

1) Nowela do podatku dochodowego, dotycząca 
opodatkowania danijem i kumulacji dochodów 
tej samej osoby z rozmaitych źródeł, z czego wy- 
niknie wyższa progresja. 

2) Nadzwyczajny dodatek do podatku docho- 
dowego, czyli t. zw. „podalek kryzysowy", wyno- 
szący od (5 do 4 proc. dochodu. 

3) Podalek od wina.i miodu syconego. 

4) Podatek od piwa. 

Przypuszczalne zwiększenie obciążenia podat- 
kowego z tytułu powyższych przedłożeń, wyno- 
si około 70 miljonow zł., z czego na sam „podatek 
kryzysowy" przypada 44 miljony. 

Na tem jednak nie koniec. Już po posiedzeniu 
Sejmu wpiynęły nowe projekty podatkowe, a w 
drodze z ul. Rymarskiej na Wiejską są jeszcze 
dalsze, 

Będą to: 

5) Podatek pd nieruchomości, zwiększający do- 
tychczasową slawkę z 7 proc. na 10 proc. czyn- 
szu. Przypuszczałlny dochód okolo 20 miljonów. 

6) Podalek od lokali, zawierający podniesienie 
dotychczasowej slawki z 8 proc. na 12 proceni 
czynszu, a zalem podwyższenie podalku o 50 pro- 
ceni. Wedlug dolychczasowych norm, szło 4 proc. 
dla samorządów wiejskich, 2 proc. na wojskowy 
fundusz kwaterunkowy i 2 proc. na fundusz Toz- 
budowy miasl. Obecnie ostatnia pozycja będzie 
podwyższona trzykrotnie, tj. do 6 proc. czynszu. 

Po uwzględnieniu ulg dla małych mieszkań, bę- 
dzie to podwyżka ciężarów podatkowych o 15—20 
mil jonów. 

7) Podatek od oświellenia elektrycznego. 

Podatek taki, pobierany przedlem na rzecz sa- 


morządów kniejskich, niedawno wygasł. Magi- 
strat warszawski robi slarania o przywrócenie go 
dla miasta. Ale rząd woli go zabrać dla skarbu. 
Bliższych danych co do siawek i wysokości e- 
weniualnego wpływu nie posiadamy, 

8) Podwyższenie oplat stemplowych. 

Pod tym zbiorowym tylnłem kryje się kilka 
nowych podatków, m. in. od świadectw szkol- 
nych, afiszów, ogłoszeń iłd., jak również pod- 
wyższenie już obecnie obowiązujących opłat. 

Opłaty stemplowe w r. 1940/31 dały skarbowi 
178 miljonów. Budżet na rok 1931/2 przewiduje 
181 miljonów, Podwyższenie tej sumy po uchwa- 
leniu .noweli wyniesie prawdopodobnie około 50 
miljonów. 

O innych projeklach, jako będących dopiero w 
stadjum rozważań, narazie nie piszemy. Nalo- 
miast należy wymienić jeszcze jeden projekł, za- 
wierający pewne ulgi, a mianowicie: 

9) Nowelę do podalku przemysłowego. 

Nie wchodząc narazie w szczegóły, zaznaczamy 
tylko, że ulgi te wyrażą się w sumie około 40 
miljonów. Oczywiście w teorji, bo w praktyce 
wszysiko zależeć będzie od wysokości wymiaru, 
klóry w tym podatku bywa bardzo dowolny. 

Rezultat ogólny zdecydowanych już projekłów 
podatkowych wyraża się zwiększeniem obciążenia 
podatkowego o przeszło 100 miljonów. 

Nie wliczyliśray tu jeszcze rozmaitych ukry- 
tych podatków na rzecz walki z bezrobociem, pod 
postacią podwyższenia opłat pocztowych i kole- 
jowych, oraz podatku od widowisk dla Czerwg- 
nego Krzyża. 

Jak widzimy, twórczość podatkowa rozwija się 
w ostatnich czasach znakomicie. Czy jest to naj- 
lepszy sposób walki z kryzysem i czy nowe po- 
dalki ziszczą nadzieje ich twórców, — o tem jesz- 
cze pomówimy, 


la wyborców“ od zeszłego roku nie uległa zmia 
nie. Czego to jednak dowodzi? Pod żadnym 
warunkiem ewentuałny ponowny wybór czte- 
rech posłów BB nie może być i przez nikogo 
nie będzie uważany za dowód zaufania; będzie 
to tylko powtórzeniem poprzedniej roboty w 
sbotęgowanem tempie, Heże nie będzie cho 
dziło o mandaty same, lecz © obronę systemu, 
który je spłodził. A zresztą. kto wie? Od listo- 
pada b. r. zaszło tyle mowych rzeczy, że na- 
wet najbardziej rumuńskie czy brzeskie środ- 
ki nie skionią wyborców do zaaprobowania 
polityki sanacyjnej przez ponowne głoso- 
wanie ma jej przedstawicieli. łnne są teraz sto- 
sunki i warunki niż były rok temu. Wtedy 
Małopolska wschodnia stała jeszcze pod świe- 


dnym środkiem, aby dowieść światu. że „wo- |'żem wrażeniem „pacyfikacji“, która zmusiła 


ludność ukraińską do ostrożności, a częściowo 
i do abstynencji; wtedy Brześć stał w całej 
Swej „okazałości“; niejeden wyborca- Polak 
mógł sobie pomyśleć: kbo wie, może coś ma 
tem jest, trzeba poprzeć samnację w jej walce 
przeciw „zdradzie“. Dzis i pacyfikacja i Brześć 
działają już całkiem inaczej; dziś — wybory 
odbędą się za kilka tygodni — ludmość zna już 
ich znaczenie i sems, dziś sanacja nie będzie 
już mogła powołać się na „niebezpieczeń- 
stwo”, od którego swemi pociągnięciami ura- 
towała kraj. Jak będzie, niewiadomo; nato 
miast już wiadomo, że metody wyborcze z r. 
1930 zostały uznane przez Sąd najwyższy po- 
raz drugi za tego rodzaju, że sanacja i BB ma- 
ją dużo powodów do obawy przed — powtó- 
rzeniem się podobnych orzeczeń, 
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Inilacja w interesie reakcji 


Tow. dt. Rudolf Hilierding, były minister finan- | 
sów Rzeszy Niemieckiej, zamieścił ostatnio pod | 
powyższym tytułem w berlińskim „Vorwartsie” 
artykul, którego treść jest interesującą bynajmmiej 
nietylko dla niemieckich czytelników. Porusza on 
bowiem sprawę zmartwychwstania pomysłów !n- 
flacyjnych na tle ostatnich kryzysów bankowych. 
Tow. Hilferdg stwierdza, że, kto się przeciwsta- 
wia inflacli, musi stanąć do walki z demagozją. 
Zloto — mówi się — to symboł kapitału, potęgi 
banków, panowania finansów. Czyż zatem ten, kto 
chce utrzymać złoto, nie jest parobkiem kapita- 
lizmu, świadomem lub bezwzględnem narzędziem 
tanków? Tak to inilacjoriści zaprzęgalą w swoją 
służbę instynkty antykapitalistyczne į wytwarza” 
ją nastrój, jaki nżytkowcy inilacji mogą wykorzy- 
stać dla swoich celów. O czyje interesy tu idzie i 
kto jest zainteresowany? 

Po tym wstępie tow. Hilierding rozpatruje rze- 
czowo i logicznie konieczne następstwa inflacji i 
‘dewaluacji. 

Powiększenie obiegu pieniądza papierowego po- 
woduje nieumkmenie wzrostu cen wszystkich to- 
warów, ale nie wszystkich rówiomlernie, Najpre- 
dzej j najwyżej wzrastają ceny towarów, da któ- 
rych wytwarzania potrzebne są zagramczne stt- 
rowce lub narzędzia, najwolniej i najsłabiej ten 
najbardziej krajowy i w obecnym okresie bezro” 
bocia znakduiący się w największej podaży towar 
— ała robocza. Ceny rosną mechanicznie, ale pła- 
ce nie. Wzrost płac musi być okupywany ciężkie- 
mi walkamı słraikowemi, przychodzi późno j nie 
dogania poziomu cen. Mechaniczny spadek plac — 
to pierwszy skutek inilacji. 

Razem ze spadkiem realnei płacy roboczej wzra 
Sta zysk kapitalisty, który podnosi ceny za swe 
wyroby, stosownie do spadku wartości pieniądza, 
gdy koszta produkcji podniosły się tylko w dziale 


surowców i siły motorycznej. Koszta robocizny 
nie podnoszą się naiprzód wcale, a potem pomału. 
Różmica pozostaje w kleszeni przedsiębłorcy. 

Zyskuje on także na wzroście eksportu, Spadek 
płac realnych 1 faktyczne zmniejszeme się kosztów 
produłch pozwala krajowi zdewalrowanej waluty 
obniżyć ceny w stosunku do krajów o silnej walu- 
Cie. To działa jak premie eksportowe — premie 
wypłacane kapitalistom przez robołuików. 

Inflacja i idący za nią, wskutek wzrostu cen, 
spadek realnej wartości waluty, pociąga za sobą 
w nieumiknionej konsekwencji częściowe wywła- 

wszystkich wierzycieli, zmuszonych do 
przyjęcia „wypłaty" swych należności w zdewa- 
luowanych papierkach. Zyskują na tem właści- 
ciele obciążonych hipotecznie dóbr ziemskich i ka- 
mienie, przemysłowcy i kupcy, którzy pozaciągali 
pożyczki bankowe i wogóle wszyscy, którzy przed 
inflacją posiadali dostateczne „ewikcje”, by uzy- 
skać większe kredyty. Ofiarą tego — aby użyć 
terminu prawniczego — niesłusziego zbogacenia 
się ludzi, którzy „mieli kredyt“, padają posiadacze 
wierzytelności w bankach, Kasach oszczędności i 
na hipotekach. Między nimi jest wielu członków 
klasy średniej, która wskutek tego wcale nie so- 
chalistycznego wywłaszczenia ulega szybkiej pro- 
letaryzacji, ale zrabowane są także Oszczędności 
biedaków, dewalunie się krwawica robotnicza, zło- 
żona w Kasach oszczędności. 

Nagła pauperyzacja klasy średniej i drobnomie- 
szozaństwa powoduje również zwiększenie się bez 
robocia, rzucając przedwcześnie na rynek pracy 
masę młodzieży, pozbawionej przez stopniemie 0-7 
szczędnaści swych rodzców możności dłuższego 
kształoenia się, mężatek zmuszonych do zarobiko- 
wania pnzez nagłe pogorszenie się sytuacji męża, 
drobnych rentjerów, którym zmniejszone dochody 
mie dają już pelnego utrzymania, a wszystko to są 
elementy, pozbawione poczucia solidarności pro- 
letariackiej, psychicznie niezdolne do zorgamizo- 
wania się, stworzone do rolt łamistrajków. Przy- 
stosowanie płac robotniczych do poziomu cen staje 
się przez ten przypłyjw tanich i pokornych sił ro- 
boczych podwójnie utrudnione, 

Ofiarą dewaluacji padają także wszyscy poble- 
rający stałe renty, ti. przedewszystkiem emeryci. 
1 bezroboinemu topnieje w palcach otrzymany za- 
silek. Obhczając wszystko razem, stwierdzić trze- 
ha, że jakkolwiek poszczególni kapitatiści mogą 
paść ofiarą inilacji, klasa kapitallstyczna jako taka 
owięksiza ogromnie swój stan posiadania, Prole- 
itarjat traci w swej masie, a przytem jego zdolność 
bojowa zostaje do pewnego stopnia osłabiona sku- 
tikiem wtargnięcia w życie prołetarjackie mas spro 
letaryzowamego drobnomieszczaństwa, tworzące- 
go zastępy lamistrajków i huliganów faszystow- 
skich, a niejednokrotnie i rozbijaczy komunistycz- 
mych. 

Przeciw tym faktom zwolennicy inflacji wysu- 
wają tylko nadzieje, że właśnie podniesienie cen 


wywcla ruch na rynku produkcji i zminejszy na- 
reszcie bezrobocie. To zmaczy, chcą zmniejszyć 
bezrobocie przy pomocy Obniżania płac. Ale by- 
najmniej me przeprewadzają dowodu na to, ŻE i- 
stolnie nastąpi wzrost produkcji. — Wzrost cen 
wskutek niewzrostu popytu na towary, lecz skut- 
kiem spadku wartości pieniądza, daje kapitafistom 
wZrOBt zysku bez powiększania produkcji, a inila- 
cja i wwiązane z nią wahanie się wartości pienią- 
dza, powoduje nastrój niepewności, — który po- 
wstrzymije kapitalistów od czynienia inwestycii, 
zwlaszcza na dłuższy termin. A ta jest przecież 
jedyna droga, na jakiej zwiększone skutkiem spad- 
ku płac zyski kapitalistyczne, mogą ożywić pro- 
dukcję do tego stopnia, by wchłonęła znaczniej- 
sza część bezrobotnych, 

Inilacjoneści rozumują, że ponieważ w okresach 
kryzysów ceny są niskie, a w czasie koniunktury 
wzrastają, przeto wystarczy powiększyć ilość pie- 
niądza papierowego. sztucznie wyśrubować ceny 
i — wielka koniunktura gotowa. 

Zresztą obecny kryzys nie powstał na tle trud- 
ności pieniężnych. Wyszed! on ze Stanów Zjedno- 
czonych, w których z pewnością nie polega na 
braku Środków platmczych. Stany Zjednoczone 
posiadają zapas złota wartości 20,000,000.000 ma- 
rek niemieckich, a kredytów nigdy tam nie brakło. 
Raczej możnaby podnieść zarzut przeciwny i 
przypisać przerost spekulacji w okresie wielkiej 
koniunktury zbyt liberalnej polityce kradytowej. 
Istotą każdego kapitalistycznego kryzysu jesi, że 
mie potrzebuje on nowego kapitału pieniężnego, — 
lecz przeciwnie uwalnia kapitał pieniężny. 

Spadek cen jest wprawdzie charakterystyczną 


cechą kryzysu, ale nie jest to spadek równomier” 
ny. Naprzykład kauczuk spadł na piętnastą część 
swej dawnej ceny, a ruda żelazna tylko o połowę. 
To znaczy, że przedsiębiorstwo. któreby teraz 
chciało czynić inwestycje w przeróbce kauczuku, 
musiałoby za potrzebne do tego żelazo zapłacić w 
kauczuku siedm razy tyle, niż w okresie wielkiej 
koniunktury. Tymczasem inflacja podnosi jedra- 
kowo ceny wszystkich towarów. Mogłaby ona 
obecne ceny zarówno kauczuku jak i żelaza jedna- 
kowo podwoić lub potroić, ale nia zmieni zakłó- 
cOnego stosunku cen między kauczukiem a żela- 
zem. 

Powyższy przykład wykazuje dobitnie, że kry- 
zys powstał nie skutkiem braków systemu pie” 
niężnego, lecz skutkiem ciężkich braków produk- 
cjl kapitalistycznej. Każda próba usunięcia kryzy- 
Su przy pomocy manewru walutowego opiera się 
na zapoznaniu tej istoty kryzysu. 

W dalszym ciągu swego artykułu rozpatruje 
tow. Hilierding wpływ, jak inflacja miałaby w 
specyficznie niemieckich warunkach i wreszcie 
konkluduje: 

„Ponieważ koszta inilacji, jakąkolwiek bylaby 
jej forma, muszą być ostalecznie zapłactme przez 
robotników, ponieważ inflacja, choćby w pierw- 
szem stadium dała chwiłowe korzyści, musi się 
zakończyć stabilizacją 'wałuty w drodze nowel i 
„prawdziwej deflacj, dlatego też, jakkolwiek nie 
jesteśmy „parobkami złota”, musimy odrzucić wo- 
we eksperymenty wałutlnye", 

Powyższe wywody jednego z najwybitniejszych 
socialistycznych znawców systemu finansowego 
w Europie, zasługuią bezwątpiemia na najhaczniej- 
szą uwagę i głębokie przemyślenie także i przez 
„polską opinię. 


Ustawiczne procesy dokoła osoby 
p. Piłsudskiego 


ECHA BRZEŚCIA W SADZIE 


Jak donosi „Gazeta Bydgoska“, przed sądem 
grodzkim w Chojnicach odbyła się dnia 1 bm. 
rozprawa kama przeciwko p. Janowi Brodzie, bez- 
robotnemu z Chojnic, oskarżonemu o zniewagę 0- 
soby p. Piłsudskiego. Akt oskarżenia zarzucał pod- 
sądmemu, że na p. Piłsudskiego powiedział „jest 
ło .. i ej 
Na rozprawie oskarżony zaprzeczył, by uży! 
tych słów przeciw p Józefowi Piłsudskiemu. W o- 
kresie wyborczym głośno było o Brześciu, lecz 
stało się o tem jeszcze głośniej, zdy twierdza brze- 
ska została po wyborach zlikwidowana. Wów- 
Czas wyczytał z gazet, że w Brześciu więźniów 
bito Wiadomości te wważał za wiarogodne, i kje- 
dy przybył do mieszkania donosiciela Wiśniew- 
skiego, powiedział w największem oburzeniu, że 
w roku 1905 rząd rosyjski ścigał p. Piłsudskiego 
jak -....:.. i eseese „ lecz z nim w więzieniu się 
tak mie obchodzono, jak z więźniami brzeskimi, o 
czem p. Piłsudski sam pisał. Jeżeli to mówiłem, to 
byłem bardzo wzburzony tem, co się działo w 
Brześciu, a jestem jeszcze oburzony do dziś, 

Sędzia: Dlaczego to oskarżony jest tak wzbu- 
rzony? > 

Oskarżony: Jako Pałak-wojak azuję poprostu 
wstyd za hańbę brzeską. 

Następnie odczytano zeznania świadka Wiśniew 
skiego, który to napisal doniesienie do wojewody 
pomorskiego. Zezmaje, że osk. powiedział słowa: 
„Piłsudski jest .... aj sassa ": To samo po- 
twierdza w. zeznaniach córka świadka Wiśniew- 
skiego. 

Świadek Ralbiecki Bernard zeznał, że oskarżo- 
my w jego obecności powiedział, że Pitsudskiego 
ścigano jak --..,.--.. Ż stesse „ lecz nie obchodzili 
sie z nim jak w Brześciu. 

Po przeshichaniu świadka Kaźmiery Wiśniew- 
skiej, przedstawiciel oskarżenia wniósł o 100 zł. 
grzywny dla oskarżonego, wzgl. 0 dni aresztu. 
Po naradzie zapadł wyrok uwałniający oskarżone- 
go od winy i kary. 


ETE ET 


W Poznaniu przed sądem apelacyjnym odbyła 
Się rozprawa odwolawcza przeciw p. K. Marty- 
nów, nauczycielce szkoly powszechnej z Leszna, 
oskarżonej a obelgi pod adresem p. Piłsudskiego- 

Sąd sprawę odroczył z powodu choroby umy- 
słowej trzech świadków zeznających na meko- 
rzyść oSkarżonej. - . 

Przed sądem okręgowym w Tarnowie pod prze- 
wodnictwem sędziego Ciastonia przy udziale wi- 
ceprezesa Sądu okr. Bodeńskiego i sędziego Franc- 
bacha odbyła się rozprawa apelacyjna tow, Ada- 


„ma Gegotka, oskarżonego m. in. o to, że na wiecu 
dopuścił się obrazy osoby marsz. Piłsudskiego 
głosząc, że marszałek udaremnia kontrolę nad bu- 
dżetem przez ciągłe rozwiązywame i odraczanie 
sesyj sejmowych. 

Obrońca osk. tow. mer. Mitz podniósł, że pro- 
kuratura, popierająca oskarżenie nie ma upóważw 
nienia do wytoczenia oskarżenia ami od marsz. 
Piłsudskiego, ani od Rady ministrów į zażądał m 
morzenia oskarżenia w tym kierunku, 

Trybunał po naradzie przychylił się do powyż- 
szego wniosku i umorzył sprawę, motywując, że 
osobista obraza marsz, Piłsudskiego, względnie 
poszczególnego ministra nie może być Ścigana 
przez prokuraturę, jeśli takowa w tej mierzę nie 
otrzymała zezwolenia na wytoczenie dochodzeń 
karnych. 


- Gry w Brześciu 


P. minister spraw wojskowych — po odbyciu 
dluższej konferencji z ministrem Załeskim, któ- 
ry informował go o sytuacji dyplomatycznej — 
wyjechał do Brześcia nad Bugiem na gry wojenne. 

P. minister spraw wojskowych wezwał bawią- 
cego na kuracji w Joachimowie, posła naszego w 
Moskwie, p. Patka, do Warszawy. 


Wiadomości polityczne 


ZMIANY PERSONALNE W MIN. SPRAW 
ZAGRANICZNYCH 


Ostatnio w MSZ poczyniono szereg zmian per- 
sonalnych w korpusie dyplomatycznym. W stan 
spoczynku sa przeniesieni posel nadzwyczajny 
Leon Wasilewski, konsul feneratny dr. Michał 
Straszewski, radca Stanislaw Czamański, konsul 
dr. Bronisław Radowski i konsu Edward Neuman, 
Zwolniepi ze służby: konsul w Nioei p. Edward 
Gormzlton Monilier, konsul hon. w Warnie p. Mau- 
rycy Rogalski i radca p. Stefan Markowski. 

Radca p. Andrzej Korzeniowski mianowany Z0- 
stal konsulem w konsulacie polskim w Marsyśi: 
p. Adam Benis przeniesiony został do poselstwa 
polskiego w Kairze w charakterze honorowego 
attache; p. Jan Karczewski z wydziału prasawo- 
go ministerstwa spraw zagranicznych przydzieło- 
ny został do wydziału wschodniego i Ema Kipa 
mianowany konsulem w Hamburgu. 

—000— 
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Robotnicy polscy mają zapłacić koszta 
katastrofy funta 


Katastrofa funia angielskiego przecież nie pozo- 
stanie, jak początkowo twierdzono, bez wplywu 
ha położenie gospodarcze w Polsce. Przeciwnie. 
już teraz okazuje się, że kalastroia ta nietylko od- 
bije się na szeregu naszych artykułów eksporto- 
wych, ale wprost zagraża nasaomu bilansowj han- 
dkiwemu. W „Gazecie Handlowej“ wykazuje dr. 
Fal, że podczas gdy cała nadwyżka naszego bi- 
lansu handlowego za styczeń—lipiec br. wynosiła 
okoła 192 miliony zł, to nasz eksport do Anglji w 
tym samym okresie wynosił 190 milionów, co wo- 
bec zagrożenia tego eksportu oznacza przekreśle- 
nle tej nadwyżki, 

Rozumie się, że przemysłowcy nasi wobec tej 
groźby nie stoją z zalożonemi rękami, lecz szukają 
drogi ratumku, Za jedną z takich dróg uznali pota- 
nienie produkcji, a więc większą zdolność konku- 
rencyjną na rynku angielskim. Jak przemysłowcy 
wyobrażają sobie potanienie produkcji, dowiadu- 
jemy się ze sprawozdania z konferencji eksporte- 
rów przemysłowców, na której omawiano sytua- 
cię eksportu polskiego w związku ze spadkiem 
fimta. Jako jeden ze środków pomocy uznano — 
cyłujemy wedle „Gazety Handlowej" Nr. 230 z 
października — obniżenie kosztów własnej pro- 
dukcji, co można osiągnąć drogą rewizji 1 obniże- 
nia świadczeń socjalnych, które, iak na nasze wa- 
runki są niepomiernie wysokie i wprost zabójcze, 

Frzemysłowcy apelują do rządu, aby te warun- 
ki stwogzył, t. i. poszedł na Obniżenie świadczeń 
spolecznych. — Ci sami przemysłowcy, których 
przedslawiciele w BB godzą się na podwyższenie 
podatków państwowych, widzą dla siebie „ratu- 
nek" w zmniejszaniu „niezmośnych świadczeń spo- 
lecznych* — rzecz prosta: rządowi sprzeciwić się 
nie chcą, ale skrzywdzić klasę robotniczą w tak 
ciężkich dla niej czasach można į do tego nawet 
rząd ma pomóc. 

Byłoby zupełnie bezcelowem polemizować z 
mrzemysłowcami i poraz setny wykazać im, że 
świadczenia społeczne, których zresztą nie płacą 
ze swych kieszeni, me odgrywają w kosztach pro- 
dukcji tej decydującej roli, jaką oni im przypisują, 
Tu nie chodzi o wysokość tych świadczeń, lecz © 
rzecz samą; świadczenia społeczne i Kasy cho- 


rych, fundusz bezrobocia, 8-godzinny czas pracy. į 
urlopy itd. są im solą w oku j nie pomijają żadnej | 


okazii, aby nie pomstować na nie jako na przy- 
czyty „upadku* przemysłu. 

Koniec końców — za katastrofę angielską ma 
zapłacić polska klasa robotmicza jedyną realną 
zdobyczą, jaką w niepodległej Polsce zdobyła. A 
w jakim celu wogóle ma istmieć eksport polski, 
kiędy przynosi rzekomo same straty? Czytamy 
przecież w cytowanym artykule, że największy z 
JAN BOJER 


ŻYCIE 


Nagle staje w drzwiach pani Selma, a on zrywa 
się jakhy przychwycony na czemś zdrożnem. 

— Musisz wybaczyć — mówi — ale nie mam 
w domu ani jednego era. 

Siał ohok sofy, walcząc z dziwnem wzburze- 
niem. — Ależ Selmo, na Boga, czy nie przedwczo- 
raj dostałaś pięćdziesiąt koron? 

— Tak, ale byłam dłużna piekarzowi i rzeźni- 
kowi, a teraz Ragnhild musi dostać trzewiki, 
a Jens prawie już nie ma spadni, hy mógł pójść 
da szkały — skąd mam wziąć pieniędzy? 

— A skąd ja mam je wziąć? 

Stała na miejscu, zalamując ręce, trwożna i pro- 
sząca. 

— Sądziłam, że dziś dostaniesz pensję. 

— No tak, Boże drogi, jeśli te marne trzysta 
koron muszą odrazu być zjedzone — oto są, — 
Rzucił swój portfel na stól. 

Pani Selma opadła na krzesło i westchnęla. 

— Jurgenie, może byś ty prowadził gospo- 
darstwo. Ja oszczędzam i oszezędzam od rana 
do wieczora, chodzę na koniec miasta, by tylko 
kupić coś o pięć erów taniej. Przecież ja sama 
prawie już nie mam ani jednej sukni, w której 
mogła bym wyjść, a jaka podziękowanie zbieram 
besztaninę i zły humor dzień po dniu. 

Przesunęła palcami po oczach i dodała: — 
ÓW ostatnich czasach słałeś się taki dziwny dla 
mnie j dla dzieci. Sama już nie wiem, co począć. 

— Ile ci potrzeba? 

— Kochany, daj mi ile chcesz. 

Zaczął chodzić tam i sam po pokoju i rzekł 


i 


tych eksporłów: wegiel kosztuje dotychczas nasz 
przemysł węglowy a pośrednio i rząd i spole- 
czeństwa olbrzyrme sumy. Śmiać się z podanego 
argumentu, że poozciwi przemysłowcy węgzlowi 
tylko diatego ponoszą te straty, aby nie zamykać 
kopalń, aby nie pozbawić robotników pracy i za- 
robku! Tacy „dobrodzieje" to oni nie są, oni chcie- 
liby coś zarobić właśnie kosztem robotników, ko- 


Wiadomość o podwyższeniu opłat pocztowych 
na rzecz pomocy dla bezrobotnych podaliśmy 
przed paru dniam: w depeszy. Półurzędowy ko- 
munikat oświadcza, że naczelny komitet dla spraw 
bezrobocia zwrócił się do ministerstwa poczt o 
wprowadzenie dodatkowych opłat pocztowych i 
że sprawa została uzgodniona tak, że z dniem 15 
października nowe podwyżki wejdą w życie. 0- 
bowiązywać one mają na okres sześciu miesięcy 
zimowych. 

Dopłaty będą następujące: 10 groszy ad stów 
zwykłych i od kart pocztowych, 15 groszy od 0- 
płat za przesyłki pośpieszne | korespondencję po- 
Jeconą, dalej zaś dopłaty do apłat za paczki, wy- 
plaie przekazów pieniężnych, wyplaty czekowe, 
oraz druki mają wynosić od 5 groszy do 50, Ma 
być również wprowadzona dodatkowa opłata mie- 
sięczna do abenamentu „Polskiego Radja“, ale w 
wysokości tylko 30 groszy i dopiero od listopada, 
Wreszcie ma być wprowadzona specjalna opłata 
od każdego telefonu 

Podwyżki te niesłychane z powodu swej wyso- 
kości dotkną bardzo ciężko całe spoleczeństwo. 
Wystarczy zwrócić uwagę, że kartka pocztowa 
zarniast 15 groszy, kosztować będzie 25 groszy. 
Trudno wprost zrozunieć, jak siery oficjalne mo- 
gły wpaść na pomysł tak nadzwyczajnego pod- 
wyższania opłat pocztowych, z których naczelny 
komitet spodzii się skać aż 15 milionów, 
kiedy dopłaty kolexwe mają razem wymosić 5 mi- 
ljonów. Wobec tego, że roczna opłata za przewóz 
kolejowy wynosi blisko 1.5 miliarda złotych, cpla- 
ty zaś pocztowe mie wiele ponad 100 milionów, 
dysproparcja między eniem biletów ı prze- 
wozów kolejowych a całego ruchu pocztowego 
jest niezmiernie wielka. Podwyżki odbiją się naj- 
fatalniej na handlu į na wszys Instytucjach. 
które zmuszone są korzystać z usług poczt. 

Nie zwracamy się bynajmniej przeciwko pomo 
cy dla bezrabotnych. Środki na tę pomoc muszą 
się znaleźć. Chodzi nam zaś o źródła, z których te 


łagodniej: — Radbym wiedzieć, czy ktoś w naszej 
pozycji wydaje tyle co my. 

— Ach, Jurgenie, dobrze przecież wiesz, że to- 
samo jest w całem mieście. Wszystko drożeje, 
a zdaje mi się, że ja ograniczam się bardziej niż 
większa część kobiet. 

Przystanął: — Tak, sta muszę leraz mieć na 
podalki, jeśli nie mają nam zająć gratów. Re- 
sztę zostawiam tobie. 

— Nie, nie, coś musisz przecie zachować dla 
siebie. 

Przemocą wsunął jej jednak pieniądze do ręki, 
a ona raz po raz wiykała mu coś napowról. Nie 
chee przecież żądać zawiele, a on też nie może zo- 
słać bez era na drobne wydalki. Skończyło się na 
tem, że wsunął do kieszeni kamizelki jedną dzie- 
sięciokoronówkę, z westchnieniem myśląc o wio- 
sennem ubraniu, o którem marzył. 

— Wybacz więc — rzekła, ciężko wstając z krze- 
sła i wysunęła się cicho. 

Nie było tu już teraz miejsca na marzenia. 
Przepełniła pokoik atmosferą Iroski codziennej. 
Tak, istotnie nie ma już prawie sukni do wyjścia! 
Przehiegal pokój tam i sam i myślał o pięknej 
córce rządcy, która przed piętnastu laty złożyła 
swój los w jego ręce. Olrzymała nawel mały spa- 
dek, który umożliwił mu paroletni pabyt zagra- 
nicą. A później? Nie zdołał jej stworzyć bytu 
zbył miłego. A teraz.. jakie myśli nachodzą go 
w oslatnich czasach? 

Pochylil glowę jak uczniak, gdy go beszłają, 
osunął się na krzesło i znów zapatrzył się przed 
siebie. 

Tak, Selma musi istotnie dostać suknię. Pewien 
nakładca zaproponował mu robienie korekt, ale 


odmówił, mając nadzieję, że uda mu się wykraść 
trachę czasu dła tych rzeczy w szufladzie. Więc 
i tym razem muszą pozoslać nielknięte. Jeszcze 


BEZROBOTNI! 


Jeżeli Wasze dzieci narażone są na przerwę 
w nauce z powodu niemożności uiszczania przez 
Was, wymaganych opłat szkolnych, zwracajcie Blę 
o interwencję da Związku Zawodawego Pracowni- 
ków Umysłowych (Kraków, Sławkowska 6). 
Zgłoszenia osobiste w tej sprawie przyjmuje 
Sekreterjat Związku od godz. 7-mej do 8'30 wiecz. 


sztem urządzeń spolecznych dla ochrony ich zdra- 
wia | życia. 


Dopłaty pocztowe na rzecz bezrobotnych 


PODWYŻSZENIE ABONAMENTU „POLSKIEGO RADJA* I OPŁAT TELEFONICZNYCH 


Środki się czerpie, a mianowicie, nie można ich 
zdobywać takiemi sposobami, które zwiększą tyl- 
ko i tak dostatecznie wiełkie trudności gospodaT- 
cze społeczeństwa, a w swym ostatecznym rezul- 
tacie mogą przyczynić się do zwiększenia bezro- 
bocia. Albowiem nowe konieczne zwiększenie się 
kosztów handlowych skłori bezwątpienia niektó- 
ie przedsiębiorstwa do dalszych redukcyj perso- 
zalnych. 


Komisarze niszczą 
Kasy chorych 


Z dniem 3 sierpnia rozpędzone zostały autono- 
miczne władze Powiatowej Kasy Chorych w Qor- 
licach, a rządy w niej objął komisarz. 

Powodem tej decyzji było — jak podaj 
gowy Urząd Ubezpieczeń we Lwowie — 
finansowy Kasy jest ujemny i uwydatnia s 
stałym deńcycie, albowiem już działalność za rok 
1980 zamknięta została niedoborem." Twierdzenie 
to jest zresztą niezgodne z prawdą, gdyż bilans 
surowy tej Kasy za maj br. wykazał 1.49457 zj, 
nadwyżki, 

Ale oto temt dniami ukazało się w tygodniku 
„łasło” ogłoszenie Powiatowej Kasy Chorych w. 
Tamowie, zawierające bilans za rok 1980. (Za o- 
głoszenie to Kasa zapłaciła z pieniędzy robotni- 
czych 200 zł. Jakóbowi Salamonowi vel Janowi 
Kuleszy). 1 otóż okazuje się, że rok 1930 zamknęła 
Kasa tarnowska, rządzona od lat trzech przez ko- 
musarza, niedoborem w sumie 110.062 zł. 

Czekamy, kiedy oktęgowy urząd ubezpieczeń 
„rozwłąże” komisarskie rządy w Kasie chorych 
w Tarnowie? 

I czekamy, kiedy komisarz w Kasie chorych w 
Gorlicach usunie niedobór w tej Kasie? 
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dziś pójdzie do wydawcy. Selma musi mieć suk- 
nię! A powziąwszy tę decyzję przystanąl, z bradą 
wspartą na ręku i wlepił oczy w saary mur na 
podwórzu, 

Pukanie do drzwi, którego nie słyszał, i malarz 
Tangen wszedł lekkim krokiem, w eleganckim 
stroju wiosennym, z jasnym panama w ręce, — 
Dzień dobry, ty niewidzialny jaskiniowen. Przy- 
noszę wielkie nowiny. , 

Holth, ożywiony  odwiedzinami, 
z krzesła. 

— Siadaj, siadaj. To pięknie, że przyszedłeś, 

Malarz usiadł, nie zapomniawszy jednak pod- 
ciągnąć spodni na kolanach. — Posłuchaj — 
rzekł — czy to pedagogiczne i korzystne dla ludz- 
kości siedzieć w takiem powietrzu? 

— Na nic by się nie zdało otworzyć okno. Wi- 
dzisz, jak mieszkam. 

— Poco, u djabła, mieszkasz tutaj? 

— Poco, u djabła, jest się biednym i hezsilnym! 
Hołth zaczął ponownie chodzić po pokoju tam 
i napowrót. 

— Tego także nie potrafię zrozumieć — rzekł 
malarz, wyciągając swa papierośnicę. — Ja rów- 
nież zakosztowałem ubóstwa, ale doszedłem da 
przekonania, że nie warło obsiawać przy niem. 

— Mówisz, jak gdyby to było moją winą. 

— A komuż przypisujesz winę? Aha, prawda, 
wy socjaliści możecie przecież zwałać wszystko 
na społeczeństwo i kapitał. 

— Tobie łatwo chełpić się. 

— Twoja wina, że też nie masz powodu do 
tego. Mówiąc uczciwie: dlaczego nie jesteś slaw- 
nym? Dlaczego chodzisz i wzdychasz, że nie mo- 
żesz niczego dokonać? Dlaczega mieszkasz tutaj? 

Holth, z rękoma w kieszeniach, przyslanął na- 
przeciw i wlepił w niego oczy. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


zerwał się 


* 
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MIKOŁAJ HANKIEWICZ 


Zwalkwyzwoleńczych Ukrainy 


NIL 

Po wielkim ruchu strajkowym 1902 r. potężnie 
dalej szła walka o reformę wyborczą, jako pierw- 
Szy i najważniejszy postulat walki wyzwoleńczej 
ludu pracującego miast i wsi. Ale rząd austrjacki 
był uparty i do ostatniej chwili nieustępliwy, był 
takim, jakim był kierownik tego rządu cesarz 
Franciszek Józef, Ale oto po dłuższej epoce zaci- 
sza i pokojowego rozwoju Europy od czasu woj- 
ny prusko-franemskiej i Komuny, zaczęły się pię- 
trzyć ma Dalekim Wschodzie chmury, zwiastują- 
ce nową erę hmrz i przewrotów. Wybuchła wojna 
rosyjsko- japońska; carat poniósł słanowczą klę- 
skę ma lądzie i morzu; przez Europę przeszło 
tchnienie wiatru ażywczego. Carat oparty o stu- 
letni sojusz z Hohenzollernami, carat sprzymie- 
rzony z Republiką Francuską, która złozyła mu 
miljardy w pożyczce i zawarła haniebny sojusz, 
czyniący ją wasalem najreakcyjniejszej potęgi w 
Europie — carat zachwiał się w swych podwali- 
nach, Wybuchła pierwsza rewolucja rosyjska 1905 
roku. Car pod grozą strajku powszechnego zwo- 
łał Dumę. Lęk padł na mocarzy europejskich; 
reakcja europejska przeraziła się, widząc hanieb- 
ny pogrom swego pmotektora. Cesarz Franciszek 
Józef, w którego duszy Lvwił zawsze lęk przed 
ewolucją, który z lęku przed barykadami wie- 
deńskiemi tchórzliwie i haniebnie przepędził swe- 
go męża zaufania Badeniego, zląki się i teraz. 
Skapitulował przed rewolucjcą. Kilka tygodni 
przedlem minisler cesarski nic słyszeć nie chciał 
o reformie wyborczej; po kapitulacji cara cesarz 
slanął stanowczo po stronie żądań socjalnej- 
demokracji. Zanusił koalicję parlamentarną: ka- 
piłalistów niemieckich, feudałów  austrjackich 
i szlachtę polską do ustępstw. 

Powszechne i równe prawo wyborcze, cel dłu- 
goletnich walk pracujących klas zostało osiągnię- 


le, Zniesiono kurje, zniszczono przywiłeje feuda- | 


łów i ONE 
W r. 1907 odbyły się wybory, które przyniosły 


olbrzymie zwycięstwo socjalnej demokracji we 
Habsburgów. 


Krajach — monarchji 


nia, które slanęły obecnie na po 
przed socjalistycznym proletarjatem Amstrji, były 
niemniej wielkie i trudne. „Siać jest łatwiej niż 
abierać* (Saen ist leichter als ernlen) mawiał 
Wiktor Adlen. Czasy propagandy socjalizmu były 
połączone z represjami, prześladowaniami, wię- 
zieniami i konfiskatami. 
ideowa była łatwą, zapał dla „dobrej nowiny“ 
był wielki, a socjaliści wszyslkich narodowości 
zgodnie i solidarnie szli w pracy i w boju. Naj- 
lepszym przykładem masz kraj, gdzie polscy 
socjaliści szli zgodnie i z radykałami i z sooja- 
listami ukraińskimi. Fakt drobny ale ciekawy. 
Jan Kozakiewicz wybrany już postem ze Lwowa, 
na wezwanie radykałów ukraińskich pojechał 
agitować za Iwanem Franką i bronić jego wy- 
boru, I tow. Kozakiewicz dokumentnie przesie- 
dział się w protilaktycznem więzieniu w Prge- 
myśku, aż póki Iwan Frank nie przepadł! 
Obeonie tzasy się zmieniły, Z chwilą kiedy 
prysła zimowa skorupa reakcji, wydobywać się 
zaczęły różne tendencje i prądy, na arenę poli- 
tyczną wysuwa się szereg parlyj, każda z od- 
mienmemi postulatami a ponad wszystkiem góro- 
wać zaczyna kwestja narodowościowa. Socjalna 
demokracja Austrji zajmowała cię tą kwestją 
praktycznie i teoretycznie. Prace Kauiskyego i 
Rennera (początkowo pod pseudonimem Sprin- 
gera) były główną podstawą do dyskusji o na- 
rodowościowej sprawie. Na kongresie ogólno- 
austrjackiej partji socjalno-demokratycznej roz- 
patrywano tę kwestję dlugo i szczegółowo — był 
10 główny punkt porządku dziennego — a rezul- 
latem było uchwalenie programu na dziś, jak 
w myśl programu socjalistycznego ma być prze- 
budowana Austrja. Idea przewodnią byla auto- 
nomja ierytorjalna każdego narodu wchodzącego 
w skład monarchji Habsburgów, a usunięcie sy- 
stemu królestw i krajów, owych tworów minionej 
doby dziejowej. Było to analogiczne z usunię- 


Ale sama propaganda |: 
Ja propaganda | ktualną, podajemy kilka ustępów, które cha- 


ciem kuryj, a wprowadzeniem równego. pow- 
szechnego prawa wyborczego. 

GRA Rt) ausirjackiego zaboru byh 
zawsze zwolennikami i rzecznikami niepodległo- 
ści Polski. Radykali ukraińscy już w pierwszych 
latach proklamowali hasło ni jej Ukrainy. 
Na kongresie berneńskim złożył deklarację dele- 
gat PPSD, że zgadzając się na program na dzis, 
socjaliści polscy za cel swój uważają zjedno- 
czoną, niepodległą, wolną Polskę. Taką samą de- 
kłarację złożył delegat USD. Wiktor Adler przyj- 
mując na komisji to oświadczenie do wiadomości, 
zawważył dowcipnie: „A więc! już się zgłaszają 
spadkobiercy do spuścizny po Austrji!“ W dzie- 
sięć lat później Austrja stała się rzeczywiście 
spuścizną swych ludów. Socjalna Demokracja 
Ukraińska rozpoczynając trwałą i nieprzerwaną 
dzialalność od r. 1900, w swym organie naczelnym 
w programowym artykule podkreśliła, że celem 
jej narodawo-politycznym jest: „Wolna Niepod- 
legła Ukraińska Republika Demokratyczna”. 

Kwestje narodowościowe zaczęły obecnie za- 
przątywać politykę wewnętrzną Austrji. Tarcia, 
konflikty i walki rosły w każdym kraju bez- 
ustanku, A wszystkie one odbijały się na cen- 
tralnym parlamencie wiedeńskim, który z po- 
wodu tych walk swych zadań należycie nie był 
w slanie spelniać. Dawne pretensje, postulaty 
i żądania narodowe były skromne; dziś wzra- 
stały do zagadnień pierwszorzędnej wagi. Prze- 
jawiało się lo ze szczególną gwałtownością W na- 
szym kraju. Na pierwszy plan wysuwa się re- 
forma wyborcza do sejmu, równouprawnienie 
Ukraińców w kraj samarządzie, a w sze- 
regu żądań kulturalnych, przedewszystkiem uni- 
wersytet ukraiński we Lwowie. 

Rozpoczyna się wałka, w której pa stronie pol- 
skiej przewodnictwa spoczywa w rękach Naro- 
dowej Demokracji i padołskich żubrów. A po 
ukraińskiej stronie ster walki przechodzi w ręce 
żywiołów nacjonalistycznych, narodowej demo- 
kracji i nacjonalistycznego odłamu radykałów. 
Zupełnie przeciwnie jak było podczas walk o re- 
formę wyborczą i w czasie strejku rolnego, kiedy 
radykalne społecznie partje i kierunki nadawały 
ton. 

Szczytowym punkiem tych walk polsko-ukra- 
ińskich był tragiczny akt Mirosława Siczyńskie- 
go, z którego ręki w r. 1908 padł Andrzej Po- 
tocki, namiestnik Galicji. Rozpętała się burza 
szalona, kiedy z tej i z tamlej strony narodowego 
kordonu trudna było znależć myš! wspólną 
i wspólne słowo. Nacjonaliści ukraińscy trium- 
fowali, a reakcja polska rozpoczęła szaloną na- 
gonkę na ruch ukraiński. W czasie tych walk 
zaciekłych wysuwa się znowu na arenę poli- 


| tyczną lgnacy Daszyński. Przed światem całym 


w parlamencie wiedeńskim staje odważnie 
wbrew całej reakcji połskiej w obronie praw na- 
rodu ukraińskiego i kreśli program narodowo- 
ściowy obozu socjalistycznego, krytykując równo- 
cześnie politykę szowinistyczną obu stron. 

Z mowy lej, która i dziś niestety jesi jeszcze 


zakteryzują jej ton, tendencje a nawet jej arty- 
styczne walory: N 
„Skargi Ukraińców odzywające się od dzie- 
siątków lat w lej tu sali rozbrzmiewają dzisiaj 
z mową siłą. I pylam, czy ta izba zdobędzie się 
na tyle siły moralnej, na tyle politycznego ro- 
zumu, aby zająć słuszne stanowisko wobec tych 
skarg? Czy Izba okaże silną wolę, aby rany Ga- 
lioji zagoić, czy parlament powszechnego głoso- 
wania przygoinje reformy polityczne, gospodarcze 
i kulturalne, aby wreszcie umożliwić pokój... My 
socjaliści mamy prawo jak żadna inna partja w 
kraju rzucić Wam to pytanie, bo myśmy w tych 
ciężkich czasach jedyni budowali silne tamy prze 


ciwko rozhukanym falom szowinizmu, bo my je- 
dyni, którzyśmy się nie dali oszołomić powszech- 
nemu wrzaskowi narodowej nienawgłści, bośmy w 
tym odmęcie zachowali zimną krew i nadal tak 
samo postępować chcemy. W imieniu ludu pra- 
cującego obu narodów mamy prawo zapytać was: 
Co zamierzacie, aby zaprowadzić w' Galicji inne 
stosunki... 

„Nie chcę być sedzia młodego Siczyńskiego. Ze 
wszystkiego com o nim i jego oloczeniu słyszał, 
mogę go sobie wyobrazić jako antuazjasię, klóry 
gorąco swój naród kochał i może już w najwcze- 
śniejszej młodości działała na niego duszna atmo- 
sfera narodowych walk. Może bywał on na zgro- 
madzeniach ludowych, może widział koncypistów 
namiestnictwa przy ich robocie?! Może widział 
zgromadzenia ludowe w prowokacyjny nierozum- 
ny sposób rozwiązywane; może mn w oczy wpa- 
diy postacie skutych w kajdany chłopów, których 
na publicznej drodze prowadził żandarm. Nie chcę 
byc sędzią młodego Siczyńskiego. Wszak widział 
on nędzę swojego ludu, wszak może zbyt często 
w swoim młodem życiu zaciskał bezsilne pięści, 
czytając sprawozdania z parlamentu. Wszak mo- 
że czytał mowę ministra spraw wewnętrznych, 
Widział ukraińską prasę chłostaną szkorpionami 
przez prokuratorów. Widział i słyszał rozprawy 
sądowe i wkońcu powiedział sobie: Ukraińcy są 
zawsze pabitymi i zawsze zwyciężomymi. I dla- 
tego nie chcę sądzić młodego Siczyńskiego... 

„Choóćbym jednak chciał uznać wszystkie wzglę 
dy dla młodego fanatyka — a rzucić jego głowę 
katu nie leży z pewnością w interesie obu na- 
rodów — choćbym w grę wprowadził każdy ludz- 
ki motyw, każde ludzkie dngnienie, to jednak czyn 
jego potępiam najbardziej stanowczo... 

„Skargi Ukraińców nigdyby nie byty tak gorz- 
kie i tak zatrute, gdyby mieli autonomję naro- 
dową. Jeżeli rząd i Koło Polskie tego nie rozu- 
mieją, nie potrafią nigdy rozwiązać tej piekącej 
kwestji. Każdy naród musi mieć coś swojego, 
własnego. I wy i myt.. Założenie uniwersytetu, 
zrobienie bodaj pierwszego kroku do zdobycia bo- 
daj części autonomii, oto moi panowie niezaśle- 
piona mądra polityka. Podnoszę zaś le żądania 
nie w imieniu Ukraińców, lecz w imieniu Pola- 
ków; bo my Polacy mamy najważniejszy inte- 
res w tem, żeby zyskać sprzymierzeńca przeciw 
Rosji, abyśmy mieli brata i przyjaciela w Wschod 
niej Małopolsce, a nie wroga. Przyczyńmy się do 
zagojenia ran nieszczęśliwego kraju, przyczyńmy 
się do wejścia ma drogę uspokojenia, nie bagne- 
lami żandarmów, lecz przez udzielenie prawa, 
które ma każdy naród, prawa samorządu dla Po- 
laków i Ukraińców w Galicji“. 

Ukraińska Socjalna Demokracja wydała dru- 
kiem w sireszczeniu wielką debatę narodowościo- 
wą z 1908 r., w której brali udział poza Daszyń- 
skim, m. in. taw. ukraińscy Wilyk i Ostapczuk, 
tudzież poseł Masaryk, obecny prezydent Czecho- 
słowacji. W przedmowie do tej broszury zazna- 
czomo, że Daszyński tem bardziej zasługuje na 
wdzięczność narodu ukraińskiego, że jako Polak 
najlepiej bronił sprawiedliwych żądań ukraiń- 
skiego narodu. 

Wspaniała ta mowa z 21 maja 1908 r. była — 
powiedzieć można bez przesady — wprost histo- 
rycznem wydarzeniem. Sprowadziła na właściwe 
tory zagadnienie narodowościowe naszym kraju. 
Była zarazem dowodem wielkiego odczucia mię- 
dzynarodowości u iwórcy, organizatora i bojow- 
nika socjalizmu polskiego w zaborze austrjackim, 
kiórego znaczenie pomniejszyć chcą dziś złośliwi 
szaleńcy, ale którego mowy ówczesne znajdowa- 
ły głęboki i serdeczny odgłos w sercach ukrajń- 
skiego ludu. 

Narodowościowe ie walki, które w 1910 r. przy- 
bierały coraz to bardziej ostre formy, stają się 
już niejako wstępem do tej epoki, kiedy nadcią- 
gać poczęły wojenne wichry i burze i kiedy wresz- 
cie wybuchła wielka światowa wojna. 


Kongres angielskiej partji pracy 


Dnia 5 bm. rozpoczął się w Scarborough przy 
udziale 800 delezatów kongres partii pracy. Kon- 
gres ten ma specialne zmaczenie ze względu na 
zbliżające się wybory. 

Przewodniczący kongresu Stanley Hirst w swem 
zagajeniu poddał ostrej krytyoe postępowanie 
trzech ministrów (MaoDonaki, Snowden i Tho 
mas), którzy aderwak się od partii. Nowa polityka 
skończyła się katastrofą funta. Mowca wystąpił 
przeciw przejściu do polityki ochrony celnej, którą 
należy stanowczo zwalczać, 

Henderson, powitany wielkiemi owaciami, we- 
zwał do najgoriiwszego zajęcia się nrzyzotowa- 


niem wyborów. Partja pracy postawi kandyda- 
tów w 550 okręgach. 

Żywą dyskusję wywołała sprawa dyscypliny 
partyjnej przy głosowamiach w parlamencie. Nie- 
zawisła partia pracy żąda większej swobody mi- 
chów, lecz odpowiedni wniosek Fermera-Brock- 
waya zastał znaczną większością odrzucony, 00 Z 
pewnością jeszcze zaostrzy stosunki w partji, Fen- 
ner-Brackway oświadczył przedsta wicielowi pra- 
sy, że 14 na 16 postów niezawisłych odmówi przy- 
ięcia jakiejkolwiek instrukcji od Hendersona. 
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Jólnik o współpracy nauczycielstwa z „Strzelcem“ 


Inspektorzy szkół powszechnych, widocznie na 
jłecenie p. kuratora Nowickiego, rozesłali do na- 
jerycielstwa w powiatach następujący okólmik: 
„Celem rozszerzenia, oraz Ściślejszego wspót- 
apia w pracy oświatowe-społecznej w po- 
izczególnych jednostkach organizacj Związku 
trzeleckiego okręgu krakowskiego — uprzejmie 
praszam Pana na posiedzenie informacyjne. 


Jak w depeszy krótko donieśliśtmy, do kan- 
„elarji sejmowej wpłynęło kilka projektów u- 
„aw, związanych z wojskiem. Między inmemi 
płynął projekt ustawy o drogach lądowych i 
odnych, śródlądowych w czasie wojny. Art. 1 
logo przedłożenia opiewa: 

„Z chwilą wybuchu wojny lub z chwilą za- 
sądzenia bądź ogólnej, bądź częściowej mobi- 
zacji, albo gdy tego wymaga interes obrony pań- 
lwa, stwierdzony uchwałą rady ministrów na 
niosek ministra spraw wojskowych wszystkie 
rogi lądowe i drogi wodne śródlądowe podpo- 
kowije się interesom obrony państwa”. 

W art, 2 czytamy: 

„W czasie pokoju organy władz państwowych 
samorządowych obowiązane są do ścisłego współ 


DOCHODY M ALEJA TYTONIOWEGO 
A 


w tytomiowych, jak również przeciwko Teorga- 
zacji dotychczasowego typu hurtowni tytonio- 


rch. 

Kupcy wykazują, że konsumcja tytoniu w Pol- 
e znacznie zmniejszyła się. Podczas kiedy w 
mesie od 1 stycznia do 1 lipca 1930 r. monopol 
zeda? wyrobów tytoniowych na 
3.557.431 zł, to w tymsamym okresie r. b. suma 
przedaży wyrobów zmalała do 335.545.244 zł., 
yli konsumcja tytomiu zmalała o 80.012.187 zł. 


GROŹBA LIKWIDACH 
Zamiar krzywdzącego opodatkowania wiu 
krajowych 

W związku z zamierzoną podwyżką podatku od 
ina owocowego Związek wytwórców wim i s0- 
w owocowych ogłosił następujące uwagi: 
owela ustawy © opodatkowaniu wina į miodu sy 
nego ma, według projektu rządowego, podmieść 


1,132.9350 w ci 


Dnia 6 bm. Bank Gospodarstwa Krajowego wy- 
ssował pismo do Centrali Akademickich Brat- 
ch Pomocy na uczelniach warszawskich, żądając 

acenja w ciągu trzech dni od daty wysłania 
sma 1,132.930 zlotych za odsetki od udzielonych 
lytów Budowlanych. Dziwna rzecz, pismo to 
rzyszło wtedy, gdy młodzież akademicka złożyła 
jskładny plan finansowy tak Bankowi Gospodar- 
h wa Krajowego, iak i ministerstwu WR i OP, kic- 
odbyła się rewizja ksiąg Centrali, dokonana 
¿ez specialna komisję BGK i ministerstwo WR i 
„ stwierdzająca całkowity porządek , kiedy zo- 
laly dane obietnice młodzieży przez ministerstwo 
% i OP i p. marszałka Senatu. prezesa Rady Na- 
aej pomocy młodzieży akademickiej, Raczkie- 
za, iż Sprawy finansowe zostaną przychylnie 
itwione, Fakt ten zbiega się z momentem abię- 
ministerstwa WR i OP przez p, Jędrzejewicza. 
lare dni temu wyszedł okólnik, stwierdzający, 
władze państwowe nie uznają qeprezenta- 
l młodzieży — Naczelnego Komitetu Akade- 


kiak od polskich win owocowych trzykrotnie, ' 


Mając io głębokie przekonanie, że nauczycieł- 
stwo zawsze Chętnie | gorilwie oddaje się pracy 
oświatowo-spotecznej, ulam, że równieź j w tym 
wypadku nie odmówi swołch wysiłków, lecz sta- 
nie gromadnie do twórczej pracy mad rozbudową 
Mocarstwowej Ojczyzny." 

A więc, panowie nauczyciele, do „Strzelca“! 

Bo jak mie, to... bez pardonu... 


Przedłożenia wojskowe 


działania z władzami wojskowemi w sprawach 
dotyczących zapewnienia w interesie obrony pań- 
stwa sprawności sieci dróg ladowych i dróg śród- 
lądowych, a właściciele dróg prywatnych obowią- 
zani są do ścisłego slosowania się do zarządzeń 
właściwych władz”. 

Oprócz tego MSWojsk wniosło projekty ustaw: 
o zmianie dekretu Prezydenia o prawie lolniczem; 
o pozbywaniu statków i łodzi podwodnych, uży- 
wanych w żegludze na śródłądowych drogach 
wodnych; wedle tego ostatniego projektu statki o- 
raz łodzie polskie nie mogą być zbywane ani też 
przenoszone na stałe zagranicę, ani też zbywane 
na rzecz cudzociemców bez zezwolenia ministra 
roból publicznych, wydanego w porozumieniu z 
ministrem spraw wojskowych. 


„Radosna twórczość” 


ti. z zł. 0'28 na zł. 0/84 od litra łącznie z podatkiem 
komunalnym, Przy trzykrotnem podniesieniu po- 
datku od wina krajowego, podatek od win grono- 
wych ma pozostać bez zmiany, co równa się li- 
kwidacji polskiego przemysłu winiarskiego. Cło 
bowiem od win zagranicznych jest tak minimalne 
(zł, 0'20 od litra), a zagranicą zapasy tak wielkie. 
że przy trzykiotnej podwyżce podatku gd wina o- 
wocowego różnica cen zniknie, 

Dotychczas podatek od wina owocowego i mio- 
du Syconego przynosił rocznie państwu około 
3,500.000 zl. W roku bieżącym jednak po raz pierw 
| szy od lat 4 wplywy z tego podatku zaczęły spa- 
dać j tak np. z terenu jzby skarbowej w Poznaniu 
wpływy wynosiły w pierwszym kwartale mie- 
sięcznie okolo 50.000 zł. kiedy w trzecim kwartale 
wynoszą miesięcznie okolo 30.000 zl. Moment. za- 
tem do wprowadzeaia trzykratnej podwyżki po- 
datku od wina owocaw jest nawet z punktu 
widzenia fisi który niestety przeważa w 
| uchwałach po (owych, wysoce nie na czasie. 
| Państwo nie podniesie swojego dochodu z podatku 
tego, a przemysł krajowy wejdzie w okres kkwi- 
dacyijny. Większość bowiem wytwórni łuż dzisiaj 
zamierza przejść na handel winami zagranicznenąi. 


ągu trzech dni 


| miokiego, obecnie zaś nadesłano list, uderzający 
| w gospodarczą stronę życia akademickiego, — Do 
| czego polityka rządu zmierza? 

W okresie niezmiermie ciężkiego kryzysu, gdy 
największe firmy i banki nie mogą podołać zobo- 
wiązaniom pieniężnym. młodzież akademicka w 
swej ogromnej większości niezamożna, dała do- 
wody jaknajdalej idącej dobrej woli. Złożyła ona 
za pośrednictwem Centrali Akademickich Bratnich 
Pomocy w Warszawie dokladny plan spłaty za- 
ciągmiętych pożyczek budowlanych. Młodzież li- 
czyła na własne siły, dobrą wolę BGK i minister- 
stwa WR i OP. Tymczasem BGK, który latami 
czeka na spłacanie długów, zaciągniętych przez 
przemysłowców, ziemian i wielkich przedsię- 
biorstw — żąda w przeciągu trzech dni zapłaty 
tak wielkiej sumy od młodzieży akademickiej — 
Młodzież spotkala się niestety z posunięciem go- 
dzącem w jej wielki dorabek, jakim są domy aka- 
demickie — oraz z próbą osłabienia ich najpoży- 
teczniejszych orgamizacyj — Bratnich Pomocy. 


Przesilenie w Niemczech 


Z zapowiadanej już od kilku tygodni dymisji 

tinego ministra spraw zagranicznych Curtiusą 

obila się dymisja calego gabinetu Bruninga. 

edle krążących wersyj Bruning wywołał prze- 

«nie celowo, na kilka dni przed zebraniem się 

„lamentu, aby umożliwić sobie „wymianę” kil- 
ministrów. Chodzi o lo, w jakim kierunku ta 
iana może nastąpić. 


Faktem jest, że dotychczas Bruning, mimo że 
miał wyraźne aspiracje prawicowe, zawdzięczał 
swój żywoł wylącznie tolerancji socjalistów. Bez 
ich poparcia gabinet byłby już dawno obalony 
przez połączonych Hugenberga I Hillera. Mimo tej 
zawisłości Bruning, co wynika z jego przynależ- 

| ności do centrum, miał wyrażne skłonności pra- 
wicowe, utrzymywane na wodzy obecnością w 


DD DD 


OGG OOOO 


Zebranie PPS w Krakowi 


WRAZ Z KONFERENCJA OKRĘGOWĄ 
I DELEGATAMI DZIELNIC 

zbierze się jutro w piątek o gadzinie 6 wieczorem 
w sali Domu Robotniczego przy ul. Dunajewskie- 
go 5, Il pętro. Porządek dzienny: 

1) Sprawozdanie z Rady Naczelnej; 

2) Dyskusja nad sprawozdaniem z kongresu 
Międzynarodówki w Wiedniu; 

3) Rocznięa 6 listopada. 
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rządzie kikku ministrów, nie podzielających tych 
iendencyj. Czyżby ieraz chodziło o pozbycie się 
tych właśnie ministrów? 

Tak isiolnie wygląda. Na najbliższą niedzielę 
zwołany zwołany został do Harzburga zjazd na- 
cjomalistyczno-hitlerowski, na który — wedle 
prasy tego kierunku — mają przybyć także przed- 
stawiciele pewnych stronnictw, popierających do- 
tąd rząd. Niewątpliwie mają na myśli przywód- ` 
ce ludowców Dingeldeya, który ma wielką ocho- 
ię zostać ministrem, tembardziej że przez ustą- 
pienie Curtrusa opróżniło się jedno z należnych 
ludowcom miejsc w gabinecie. Dingeldeyowi 
wszystko jedno, czy będzie ministrem w rządzie 
więcej lewicowym czy więcej prawicowym, Brii- 
ning zaś poparcia przez 10 stronnictwo wyrzec się 
nie może. 

Nietylko zresztą Dingeldey ma apetyt na tekę, 
Potężny związek przemysłowców niemieckich, 
tak zwani przywódcy życia gospodarczego wysto- 
sowali przed kilku dniami do Briininga ultima- 
tum, w którem domagają się uwzględnienia 
swych postulatów, specjalnie w dziedzinie opieki 
spolecznej. Rzecz prosla, że takie uwzględnienie 
tj. ukrócenie opieki społecznej najłatwiej prze- 
prowadziłby minister z pośród przemysłowców i 
stąd prosty wniosek, że ultimatum, nie mówiąc 
lego wyraźnie, wyszło w celu zmuszenia Brunin- 
ga do przyjęcia do rządu np. dra Vóglera. 

Kto ma być wymieniony, niewiadomo; wymie- 
niają tylko w tym związku narazie trzech mini- 
strów: spraw wewnętrznych Wirtha, komunika- 
cji Guerarda i pracy Stegerwałda — a więc trzech 
członków canirum, z których szczególnie Wirlho- 
wi przypisują, nie bez pewnej racji, skłonności le- 
wieowe, Wogóle pogłoski mówią, że Bruning chce 
utworzyć nowy gabinet z mężów zaufania Hin- 
denburga, a do nich należą Treviranus i Schiele, 
dwaj najwścieklejsi reakcjoniści, pierwszy 6pe- 
cjalista od polakożerstwa. Trudność zrealizowa= 
nia tego planu polega jednak na tem, że częściowa 
choćby rekonstrukcja w duchu prawicowym zmusi 
socjalistów do przejścia do opozycji, natomiast 
nie zadowoli nacjonalistów i hitlerowców, którzy 
żądają pelnego „rządu narodowego” czyli popro- 
stu chcą sami ulworzyć gabinet np. z Hugenber- 
giem jako kanclerzem i Friokem jako ministrem 
spraw wewnętrznych. Może się tedy zdarzyć, że 
Bruning, chcąc siedzieć na dwóch stołkach, spad- 
nie między nie lj. na ziemię. Brüning ma wpraw- 
dzie bardzo silną podporę w Hindenbyrgu, ale 
ten jesi bądźcobądź protestantem i konserwatystą, 
a więc bliższy Hugenbergowi niż Briiningowi. Te 
sympalje mogą wywrzeć wpływ na przesilenie, 


Dr Med. D. LEHRHAFT 


ordynuje od środy dnia 7 b. m. przy 
ul. Długiej L. 9 
codziennie od godz. 3—6 po połud. 


W gadzinach ordynacyjnych telef. Nr. 171—76 
poza ordynacją telef. Nr. 157—44, 


Z życia robotniczego 


BACZNOŚĆ ROBOTNICY PIEKARSCY! 
Z powodu strajku robotników piekarskich w Kra 


| zowie, wzywa się robotników piekarskich z pro- 


wincji, aby ©mijafi Kraków aż do Odwołania, 
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KRONIKA 


TUR 
WYCIECZKA TUR DO PAŁACU SZTUKI 

W niedzielę 11 października urządza TUR wy- 
cieczkę do Pałacu Sztuki przy pl. Szczepańskim 
celem zwiedzenia nowo otwarzonej wystawy gru- 
py artystów-plastyków „Kolor“, reprezentowanej 
przez znakomitego artystę-malarza Wojciecha 
Kossaka j Alireda Terieckiego. Prelekcię przy 0- 
brazach wygłosi prof. dr. Tadeusz Seweryn. 
Zbiórka punktualnie o godz. 10 przedpołudniem 
przed Domem Robotniczym na ul. Dunajewskie- 

jo 5. 

i KINO MUZEUM DLA TUR 

W niedzielę 11 października w kinie Muzeum 
przy ul. Smoleńsk 9 o godz. 7 wieczór wyświe- 
tlomy będzie dla TUR wspaniały przepychem i ko- 
„lorytem natury realistycznych zdjęć obraz pł: 


„ŚWIATŁO AZJI". 


Jest to idm osmty na tle życia Indii. Ponadto 
komedja į iim naukowy. Spieszcłę do kina Mu- 
zeum, które daje wam godziwą rozrywkę. 

Bilety do nabycia w Domu Robotniczym przy 
ul. Dunajewskiego w sekretarjacie TUR oodzien- 
mie od 7—8 wieczór, a w dzień przedstawienia 
od 3 popol. w kasie kina Muzeum przy uł. Smo- 
leńsk 9. Ceny miejsc: I — 1 zł, Il — 80 gr. 1 — 


40 zr. 
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Zaginione lotniczki 


Przed paroma dniami dwie łotniczki polskie, pa- 
nie: Danuta Sikorzanką ze Lwowa, wraz z obser- 
watorką, Lirówną ze Śląska i Wanda Olszewska 
ze Lwowa, wraz z obserwatorką. Wardasówną. 
ze Śląska, podjęły łot wokół Polski na przestrzeni: 
Katowice—Kraków—Lwów—Łuck—Brześć—Lida- 
Wilno—Grodno— Warszawa. Polskie lotniczki lecą 
na aparatach P, Z. L. 5. 

W poniedziatek lotniczki wystartowały rankiem 
z Lidy do Wilna i po krótkim odpoczynku odle- 
ciały do Grodna, skąd koło poludnia nastąpił start 
do Warszawy. Przylotu do Warszawy spodziewa- 
mo się w godzinach popołudniowych. Tymczasem 
łotniczki do zmroku nie przybyły i zaczęto przy” 
puszczać, że zmuszone zostały przymusowo lądo- 
wać pod Warszawą. Jednak nie otrzymano żad- 
nych wiadomości o lotniczkach i doprero w dro- 
dze telefonicznej otrzymano niepokojącą wiada- 
mość, że lotniczki, prawdopodobnie wskutek mgły, 
lądowały o 100 km. od Warszawy. Aeroklub war- 
szawski wysłał na miejsce awjonetkę z jednym 
ze swych pilotów, który będzie się staral odszu- 
kać zaginione lotniczki. 

—000— 

INAUGURACJA NOWEGO ROKU AKADE- 
MICKIEGO NA UNIW .JAGIELL. odbędzie się 
w sobotę dnia 10 bm. o godz. 10 rano w auli uni- 
wersyteckiej. Prorektor Załęski zloży sprawozda- 
nie z czynności w roku szkolnym 1930/31, poczem 
nowy rektor ks. prof. dr. Michalski, wyglosi wy- 


kład inauguracyjny pł. „Zagadnienia współcze- | 


snej filozolji dziejów”. 

KONKURS NA ZDJĘCIA FOTOGRAFICZNE 
KRAKOWA. Miejskie Muzeum przemysłowe 
zwraca uwagę, na ogłoszony konkurs na zdjęcia 
fotograficzne Krakowa, którego warunki na żąda- 
nie przesyła się odwrotnie. Adres: Miejskie Mu- 
zeum przemysłowe, Kraków, ul. Smoleńsk 9. 

RUCH LUDNOŚCI W KRAKOWIE. W ciągu 
miesiąca sierpnia br. zawarto w Krakowie mal- 
żeństw 180 (1b2), w tem chrześcijańskich 146 (133). 

„ Urodziło się żywo dzieci 360 (359), nieślubnych 60 
(57), w czem z małżeństw żydowskich rytualnych 
17 (15). Wśród żywo urodzonych było chłopców 
180 (195). W tym samym okresie czasu zmarło 
osób 313 (300) z czego miejscowych 196 (188). Licz 
ba zmarłych w sapilalach wynosiła 182 (185). 
Z przyczyn śmierci najwięcej przypada na gru- 
źlicę 42 i na nowotwory 41. Wśród zmarłych było 
chrześcijan 250 (239). 

DO CZEGO DOPROWADZA ALKOHOL. Po- 
gotowie ralunkowe wyjechało na ul. Lwowską 
19, gdzie w mieszkaniu pobili się ciężko Mieczy- 
sław Witkowski i Wincenty Susydło, będąc w 
stanie pijanym. Po udzieleniu im pierwszej po- 
mocy, zalrzyrnano ich w aresztach V komisarja- 
4u do czasu wytrzeźwienia. 

PRZEJECHANA PRZEZ AUTO ŻEBRACZKA. 
Auto przejeżdżające przez Aleję 29 Listopada na- 
jechało na 72-lelnią Marję Cieślikową. żebracz- 
kę, która padając na bruk, doznała złamania le- 
wej nogi. Lekarz pogotowia ratunkowego prze- 
wiózł nieszczęśliwą do szpitala. 


| 


Sprawa pobicia Gornera przed Sądem Najwyższym | 


Przed kilku dniami toczyła się w Sądzie Naj- 
wyższym w Warszawie rozprawa, będąca osta- 
tecznym epilogiem głośnego pobicia na policji w 
Krakowie śp. Iwona Cornera, jugoslowiańskiezo 
studenta. Jak wiadomo, Comer po czterech latach 


Zamach samobójczy studenta filozofj 
w taksówce 


| opatrzył lekarz pogotowia ratunkowego, poczer 
| w stanie bardzo groźnym przewieziono nieszczę 


Wczoraj nad ranem 20-letni Zbigniew Bąkow- 
ski, student filozofii, iadąc taksówką przez ul. An- 
drzeja Potockiego, w zamiarze samobójczym po- 
strzelił się z rewolweru w lewa pierś. Desperata 


Naczelnik urzędu pocztowego 
skoczył w przepaść w Ojcowie 


Naczelnik urzędu pocztowego w Skale. powiatu 
olkuskiego, Wiktor Kijamka (łat 36), targnąl się 
na swe życie na tle rozstroju nerwowego. Despe- 
rat udał się do pobliskiego Ojcowa i skoczył z je- 


Fatalne skutki 


NAPAD BANDYCKI URZĘDNIKA PRYWATNEGO — STANIE PRZED SĄDEM DORAŻNYM| 


W Łodzi wywołał był pewną sensację napad 
bandycki na inkasentkę jednej z firm tamtejszych. 
Sensacja la wzrosła tembardziej, gdy okazało się, 
że napadu dokonał cieszący się zaufaniem urzęd- 
nik innej firmy Jakób Szlam. Na bezdroża spro- 
RA go pobyt urlopowy w Zopolach — i ru- 
eta. 

Pierwsza próba gry w rulelkę powiodła mu 
się; grał dalej, przegrywał zapożyczał się u 
znajomych, aby się odegrać i zadrnął w długi, 
z których nie widział wyjścia. Przyciskany przez 
wierzycieli, wpadł na  rozpaezliwie-zbrodniczą 
myśl dokonania napadu bandyckiego. — Jakób 
Szlam dość często przychodził do Banku Pol- 
skicgo z ramienia firmy Liebermanna, gdzie był 
zatrudniony. Tam każdorazowo widział Hertę 
Wajnberżankę z firmy Mazo i Lempert, klóra 
zawsze podejmowała większe sumy pieniędzy. 
Przyrzekając wierzyciclom, że zwróci pożyczone 
w Zoppotąch pieniądze, uplanował udać się do 
Banku Polskiego i po stwierdzeniu, iż Wajnber- 

mó! 

ZŁOŚLIWE ZNISZCZENIE 15.000 CEGIEŁ. 

czer właściciel cegielni w Płaszowie zglosił do 
e w nocy nieznani narazie sprawcy zni- 
szczyli mu 15.000 cegieł su1owych. 
=000= 
TEATRY I KONCERTY 


Z TEATRU MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWACKIEGo. 
Dziś poraz czwarty i jutro poraz niąty teatr krakowski 
powtarza potężne w swej poetyckiej wizyjności dzielo 
Juliusza Slowackiego „Mindowe”, którego inscenizacja 
i wyk e zyskały sobie zasłużone uznanie. Zalntere- 
sowanie, z jakiem — specjalnie młodzież — odniosła 
się do lej premiery, skłania dyrekcję teatru do wpro- 
wadzenia „Mindowy” już od dziś na przedstawienia 
popularne, po cenach zniżonych, a to celem uprzysięp= 
nienia jaknajszerszym sierom kształcącej się młodzieży, 
ujrzenia dramatu Słowackiego w pełnej krasie realne- 
go kształtu scenicznego. W wykonaniu udział biorą pp.: 
Jaroszewska, Kunita, Nowakowsk, Szymański, Sta- 
szewski, Kułakowski, Burnatowicz, Modrzewski, Wroń- 
ski i Inni, Wobec niebywalego powodzenia, Jakiem ce- 
Szy stę nieustannie znakomita i aktualna sztuka K. Le- 
czyckiego „Sztuba”, powtórzoną ona zostanie w nie- 
dzielę na przedstawieniu popołudniowem, pa cenach 
zniżonych. 

„KRĄG INTERESÓW“ W TEATRZE MIEJSKIM ]M. 
J. SŁOWACKIEGO. W sobotę wchodzi na afisz pełna 
wdzięku sztuka hiszpańska Jacinta Benavente „Krąz 
interesów" w Inscentzacji 1 reżyserjj T. Trzcińskiego, z 
diustracją muzyczną, opartą na dziełach W. A. Mozarta, 
Popisową rolę Kryspina odlwarza występujący poraz 
pierwszy na scenie krakowskiej artysta teatrów szyi- 
manowskich, p. J. Karbowski; nadło przedstawią się 
pp.: Felicja Trapszo (Colombina) I St. Michalak (Arle- 
ki). mne role wykonają pp.: Ludwiżanka (Sylwia), 
Klońska (Donna Sirena), Zalewska (Poliszinelowa), Be- 
dnarska, Drohocka (Laura, Risela), Fabistak (Poliszinel), 
Hierowski (Leandro), Nowakowski (Kapitan), Leliwa 
(Sędzia), Modrzewski (Pantalone), Turski (Oberzysta). 
Jednocześnie jest w przygotowaniu przebojowa nowość 
scan węgierskich i niemieckich, Wł. Fodora (autora 
„Myszy kościelnej"), komedja pod tytulem „Rabunek 
u jubilera”. 

HARRY LIEDTKE NA WYSTĘPACH W BAGATELI. 
Ulubieniec kobiet, znakomity mistrz ekranu w oioczeniu 
Rudolia Kleina-Rogera, Maxa Landy, Ernesta Piłschau, 
Karoli Toelie, Traute Carlsen, Elisabeih Markus itd.. 
wystąpi na scenie w Bagateli w sztuce Oskara Wlidea 


| dałego napadu slanie przed sądem doraźnym. 
0a— 


cierpień, zakończył życie w szpitalu. Po kilkakzo: 
inych cczprawach w kilku instancjach, Sąd Nal 
wyższy Zzatwierdzi wyrok, skakujący posteriumkio-j 
wego Pawelka na 1 rok więzienia za ciężiie u 
szkodzenie ciała. 


śliwego do szpitala chirurgicznego. 
—000>— al 


dnej ze skat w przepaść, ulegając ogólnym ciężki 
potluczewom | złamaniu prawej nogi, 

W stanie groźnym przewieziono go do szpitali 
w Krakowie. 


gry w ruletkę 


żanka odebrała pieniądze, iść za nią w ślad i pie. 
niądze te jej odebrać. Wobec tego, że data napa 
du wypadła w święła żydowskie, kiedy Szlam by 


wolny od pracy, już z samego rana znalazł st 
przed Bankiem Polskim, oczekując  przybyci, 
Wajnberżanki, 


Gdy la przybyła i podjęła 7 tys. złalych — a 
slwierdził osobiście, slając w ogonku poszedł zj 
nią, Przy zbiogu ulicy Piotrkowskiej i Naruto 
wicza wyprzedził ją i co tchu pospieszył do wej 
ścia domu przy ul. Piłsudskiego 76, gdzie mieś 
się firma Mazo i Lempert. Tam czekał na je 
przybycie. Planował ogłuszenie swej ofiary, ab 
bez hałasu odebrać jej pieniądze. Nie mając jec 
nak żadnego narzędzia przy sobie, podniósł leż; 
cą w sieni butelkę od wódki i trzymał ją w 
golowiu. W chwili, gdy nadeszła, uderzył ją 
całej siły w twarz i usiłował wydrzeć trzymani 
teczkę z pieniędzmi, co mu się jednak nie 
gdyż W. broniła jej rozpaczliwie. Sprawca ni 


mldealny maż". Artyści wiedeńscy wysląpią tylko tezi 
razy na przedslawieniach nocnych: w sobotę 10 i i 
niedzielę 11 i w poniedzialek 12 bm. Ze względu w 
niebywałe zainteresowanie wskazanem jest jak na 
wcześniejsze. zaopatrywanie się w bilety wstępu, 
IRENE DE NOIRET, paryska pieśniarka, da się słyj 
Szeć dwukrotnie; w niedzielę 11 i we Środę 14 bm. 3| 
Starym Teatrze. Artystka wykona pleśni wszyst 
narodów w oryginalnych kostjumach, dających dla ok 
cykl ponętnych scenicznych obrazków, i 
—000— 


ODCZYTY I ZEBRANI 


POLSKIE TOWARZYSTWO KRAJOZNAWCZE u 
rządza jutro w plątek o godzinie 6 wieczorem w Insty 
tucie geograficznym (ul. Grodzka 64) zebranie, na któ 
rem p. prof. Ludwik Leszko wygłosi prelekcję pod ty! 
tutem „Wycieczka kajakiem po Bałtyku i zalewie WI 
sły" z ilustracjami fotograficznemi, Ze względu na o 
sobe i temat prelegenia wykład zapowiada się bardz 
ciekawie. Wstęp wolny. Goście mile widziani. 
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ZASEKWESTROWANIE DYREKTORA TEA: 
TRU. Na wniosek lwowskiej Kasy chorych, mają: 
cej duże wierzytelności u dotychczasowych dzier| 
żawców teatrów miejskich pp. Czapelskiego i Za: 
leskiego, sąd cywilny we Lwowie dozwolil egze: 
kucji na wszystkich dochodach p. Czapelskiego 
spólki, a więc ma dochodach z kasy teatralnej, t 
subwencji od miasta jtd. Zgodnie z wnioskie- 
egzekucyjnym sąd ustanowi? przymusowego za 
rządcę dla wszysikich wpływów pieniężnych m! 
Czapelskiego; zarządca ma czuwać mad tem, 
wpływy te odchodziły do rąk właściwych, tj. dal 
rąk wierzyciela. Praktycznie oznacza to, że akto- 
rzy, © ile będą grali, będą znali zadarmo. Onegda|| 
w godzinach przedpołudniowych zesekwestnowa+ 
no na ulicy samochód p. Czapelskiego, j 

LWOWSKA GROTESKA TEATRALNA. Lwow 
Ski „Dziennik Ludowy“ pisze pod tym tytułem 
Mimo uchwały magistrału, uznającej kontr: 
dzierżawy z p. Czapelskim za rozwiązany, p. Cza- 
pelski sprowadził „Jaskółkę” z Warszawy j za. 
czyna sezon w Teatrze Wielkim komedją pt. , 
sza w szklance wody”. Czy pr 


vytrwa na zajęłlem wraz z magistratem stanowi- 
lu i poczyni kroki, aby. się p. Czapelskiego na- 
eszcie pozbyć, czy też dzierżawca przy pomocy 
woich protektorów postawi na swojem, będzie 
zymał nadal w swej okupaci teatry lwowskie i 
ostanie jeszcze subwencję z kasy miejskiej? — 
jTroska" o losy dzierżawców jest tak wielka, że 
yba oni muszą zwyciężyć. Dzierżawcy teatrów 
wowskich nie uzyskali od Związku artystów t. 
. konwencji, czyli, że należący do Związku ak- 
zy nie będą należeć do zespołu p. Czapelskiego. 
lożna sobie wyobrazić, jakim teatrem chce u- 
zczęśliwić Lwów. 
WARSZAWSKA KASA MIEJSKA ZNOWU W 
IPAŁACH: WYPŁATA PENSJI PAŹDZIERNI- 
OWEJ JESZCZE NIE ROZPOCZĘTA. Kasa miej 
ka w Warszawie znalazła się znowu w opałach, 
nociaż teoretycznie październik był zawsze „do 
rym miesiącem”, gdyż w tym czasie wpływały 
hległości podatkowe od płatników, którzy przez 
to przebywali poza Warszawą. Obecnie jednak 
komu nie spieszy się do płacenia tych zaległości, 
tomiast zobowiązania kasy miejskiej nie „Spór 
ają sę“. Miesiąc październik, jako pierwszy 
esiąc nowego kwartału obciążony wst różmemi 
pbowązaniami terminowemi, przedewszystkiem 
tytulu długów miejskich. Do wczoraj kasa miej- 
ka jeszcze nie rozpoczęła wypłaty poborów 
racownikom wydziałów administracyjnych i pra- 
bwnicy ci nie wiedzą nawet, kiedy mozą liczyć 
h otrzymanie chociażby zaliczki, Widzimy więc. 
b sytuacja warszawskiej kasy miejskiej pogarsza 
lę stale | rada miejska oraz magistrat będą mieli 
ężki orzech do zgryzienia. 
ORYGINALNA KRADZIEŻ. W Borysławiu u- 
adli złodzieje cały szyb wiertniczy. Był to szyb 
jeczymny „Joanna Nr. 3“. Zdemontowano i roze- 
Fano maszyny, wywożąc je następnie do składu 
arego żelaza. Materjał drzewny porąbano i zu- 
to na opal. Włlaściciel rozkradzionej „loanny“ 
pniósł straty, dochodzące do 30 tysięcy zł. Po 
juższem poszukiwaniu policja aresztowala spraw 
bw: Rudolfa Bednarza, Piotra Wrutiniaka i Józe- 
Missa. Skradzione części aparatu wiertniczego 
Hebrano i zdeponowano w magistracie. 
—000-% 


4 zagranicy 


ZGON MORROWA. Dnia 5 bm. zmarł w Wa- 
yagtonie na udar serca senator Morrow, b. am- 
sador w Meksyku. Dopiero przed kiłku dniami 
wisko Morrowa było głośne w związku z jego 
nierencją z sekretarzem stanu Stimtsonem, na 
ej miano też poruszyć sprawę korytarza pol- 
lego. Morrow, który wyszedł z zawodu ban- 
Jerskiego, był jednym z najbliższych mężów za- 
Jania Hoovera i był przeznaczony do odegrania 
jelkiej roli politycznej w razie zwycięstwa Hoo- 
|ra przy wyborze prezydenta. 


zas odnowić przedpłaię 
na październik 


TELEGRAMY 


ZAWIESZENIE SZCZERLOWANIA 
URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH 
Warszawa, 7 października (tel. wł. „Naprzodu'). 
ó odbyło się posiedzenie komisji budżetowej. 
porządku dziennym znalazł się rządowy pro- 


iratorów. Projekt przyjęto większością gło- 
w. Przeciwko projektowi głosowali przedstawi- 
He PPS, str. narodowego, NPIR i Ukraińcy. 
Zaznaczyć należy, że opozycja w czasie dysku- 
domagala się ujawnienia faktycznych cyfr bu- 
etowych. Referent poseł Wagner (BB) wykazy- 
ił wielki optymizm. stwierdzając, że wprawdzie 
ficyt budżetowy za 6 miesięcy wyniesie 126 mi- 
rów złotych, to jednakże przypuszcza, że w cią- 
nasiępnych 6 miesięcy deficyt tem się zmniej- 
W i miesiące te będą korzystniejsze dla skarbu. 
Optymizm referenta poddała opozycja ostrej 
ptyce wskazując na katastrofalne położenie kra- 
Że strony PPS wygłosił przemówienie tow, 
pe? Czapiński, 

Fiekawą była uwaga referenta, który zaznaczył 
utrzymanie automatycznych awansów, zasto” 
|vamo już od 1 lipca br., a to z tego względu, 
czynniki rządowe się obawiały. żeby przez te- 
rodzaju wydatki urzędncy nie znaleźli się w 
e gorszem położeniu, 
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Sześć nowych podatków 


(Telefonem od korespondenia ..Naprzodu") 
Warszawa, 7 października. 

Na dzisiejszem posiedzeniu sejmowej komisji 
skarbowej obradowano nad projektami nowych 
ustaw podatkowych. Wiceminister skarbu p. Za- 
wadzki w dłuższem przemówieniu stwierdził, że 
choć byłoby lepiej zrobić generalną reformę po- 
datkowa, to jednak ze względu na komieczny p% 
Śpiech rząd musiał przyjść z odrębnemi projek- 
tami. Nowe obciążenia ludności są mastępuiące: 1) 
podniesieme z 7 na 10% podatku od nieruchomo- 
ści, 2) zwiększenie Inb ustanowienie nowych oplat 
stempiowych, 3) podatek od użycia elektryki, 4) 
podatek od notariuszy, 5) podatek od lokali, 6) 
dwie znnany w ustawie o podatku dochodowym. 
Rząd chciał także obniżyć minimum egzystencji 
wine Od pOdatku, ale na to nie zdecydował się 
i podniósł datychczasowe le, 

W dyskusji posłowie opozycyjni zażądaji włą- 
czenia wniosków zgłcszonych przez kiuhy, m. in. 
wniosków PPS o reiormie podatku dochodowego 
i wniosków o środkach walki z kryzysem. 

Posel tow. Zaremba podniósł, że rząd ponownie 
mmo obietnicy ściąga podatki od zarabiających 
poniżej minimum egzystencji, Obecnie stan ten ma 
być pPgorszony prrez zwiększenie podłatku od nzi- 
uboższych. P. Zawadzki jako profesor pisał kiedyś 
o koicczneści szerokiego rynku zbytu, dziś jako 
wiceminister wnosi projekt ograniczający zdolność 
nabywczą mas, podnosi podatek ściągany Od naf- 
biedriejszych o 25—40%, które jeszcze pogiębią 


Rząd niemiecki 


Berlin, 7 października, Dziś przedpohudniem ze- 
brała się rada ministrów pod przewodnictwem 
kanclerza Briinnga w celu podjęcia dyskusji nad 
ogólną sytuacią polityczną kraju. Wobec dymisji 
minisita spraw zagram:cznych dra Curtlusa i na 
wniosek kanclerza Bruninga rada ministrów u- 
chwaliła złożyć dymisję calego gabinetu, Przy tej 
spascbności kanclerz podziękował Curtiusowi i 
innym ministrom za półtoraroczną współpracę, a 
następnie udał się do prezydenta Hindenburga, ce- 
lem złożenia mu sprawozdania z uchwały rady 
ministrów. 


NAJBLIŻSZE POSIEDZENIE SEJMU 
Warszawa, 7 października (tel. wt..„Naprzodu”). 
Najbkższe posiedzanie Sejmu odbędzie się w pią- 
tek 9 bm. o godz. 3 popołudniu. 


EXPOSE P. ZALESKIEGO 

Warszawa, 7 października (tel. wł. „Naprzodu”). 
W piątek o godz. 11 przedpol. odbędzie się posie- 
dzenie sejmowej komisji spraw zagranicznych, na 
którem minister Zaleski wygłosi expose o polityce 
zagranicznej. 

KOLEJ KRAKÓW—MIECHÓW 
O PRZEWÓZ DLA BEZROBOTNYCH 

Warszawa, 7 października (tel. wł. „Naprzodu”). 
Na dzjsiejszem posiedzeniu sefmoiwej komisji ko- 
munikacymej przyjęto w III czytaniu projekt usta- 
wy © budowie kolei Kraków —Miechów. 

Na zapytanie w sprawie ulg przęwozawych dla 
środków żywności i węgla dla bezrobotnych mini- 
ster Kuhn oświadczył, że będą przyznawane 50% 
ulgi ale tylko za pośrednictwem naczelnego komi- 
tetu do wafki ze skutkami bezrobocia. Komitety 
tokalne muszą o ulgi ubiegać się za pośrednictwem 
naczelnego komitetu. 


O CZAS PRACY W PRZEMYŚLE | HANDLU 
PRACA MŁODOCIANYCH I KOBIET 


Warszawa, 7 paździemika (tel wł. „Naprzodu”). 
Na dzisiejszem posiedzeniu sejmowej komisji o- 
chrony pracy przeprowadzono dyskusje nad pro- 
jektem ustawy o czasie pracy w przemyśle i han- 
dlu oraz nad pracą młodocanych i kobiet. Pro- 
jekty uchwalono w H i III czytaniu 11 głosami 
przeciw glosom PPS i NPR. 

SPIS LUDNOŚCI 9 GRUDNIA 


Warszawa, 7 paździenika (tel. wł. „Naprzodu”). 
Na dzisiejszern posiedzeniu sejmowej komisji ad- 
ministracyjnej przyjęto projekt rządowy o adby- 
ciu II spisu ludności w dniu 9 grudnia br. Następ- 
ne spisy będą się odbywać oo 10 lał. 


BOMBA POD TRAMWAJEM 


Berlin, 7 października. Niewykryty narazie 
sprawca podłożył pod tramwaj na Frankiurter- 
Allee bombę, która w chwili nadejścia wozu tram- 
wajowego wybuchła, ranląc dwie osoby, w tem 
pewną 10-etnią dziewczynkę bardzo ciężko. Poli- 
cla wszczęła poszukiwania za zbrodniarzem. 


kryzys. Projekty są szkodliwe i muszą być zwal- 
czane przez przedstawiciell społeczeństwa, W0- 
bec Sejmu miancjwanców wszelkie próby p 'paa- 
wienia przedłożeń są heznadziejne, pozostaje więc 
tylko zwrócić uwagę społeczeństwa na szkodliwe 
zamiary rządu. - x 

Posiowie BB wstydliwie nie brali udziału w dy- 
skusji. Po replice p. Zawadzkiego przedłożenia 
głosami BB uchwałom. U 

NOWY PODATEK WOJSKOWY 

Warszawa, 7 paździemika (tel wł. „Naprzodu”). 
Dzisiejszy „Dziennik ustaw“ r. 89 przynosi roz- 
porządzenie Rady ministrów wprowadzające po- 
datek wojskowy. Podatek będzie wynosił od 0':2— 
do 2% dochodu rocznego. Podatkiem tym objęte 
są niemal wszystkie kategorje obywateli, Zwol- 
niemi są ufrzymywani przez samqrządy lub do- 
broczyrmość publiczną otaz uznani za zupełnie me. 
zdolnych do służby oraz do wszelkiej pracy fi- 
zycznej lub umysłowej. 

WALKA O PODATEK DROGOWY 

Warszawa, 7 paździemika (tel. wł. „Naprzodu”). 
Minister robót publicznych przyjął dziś delegację 
Związku właściciel; taksówek i autobusów, która 
przedłożyła memorjał w sprawie nowelizacji u- 
stawy o fumduszu drogowym. Minister oświadczył, 
że narady mad nowelizacją są w toku. Co do pros- 
by o rozłożenie podatku na raty, to należytość 
za bieżący rok budżetowy musi być zapłacona do 
1 kwietnia 1932 w całości. 


zgłosił dymisję 
BRUENING TWORZY NOWY GABINET 


Berlin, 7 października. Kanclerz Bruning ziożył 
dziś przedpołudniem prezydentowi Hindenburgowi 
dymisję całego rządu. Prezydent przyjął dymisję, 
poleci! rządowi sprawowanie wladzy aż do utwo- 
rzenia nowego rządu i powierzył Briiningówt ml- 
się utworzenia nowego gabinetu. Prezydent wyra- 
Ził zastrzeżenie, aby tworzenie nowego rządu nie 
było połączone ze zobowiązaniami względem stron 
nictw politycznych. Dr. Brüning przyjął udzieloną 
mu w tej formie misję. 


PE 


OBNIŻKA STOPY PROCENTOWEJ 
Sztokholm, 7 października. Szwedzki Bank na- 
rodowy obniża z dniem jutrzejszym stopę dyskon- 
tową z 8 na 7 procent. 
Oslo, 7 października. Norweski Bank narodowy 
obniżył stopę dyskontową z 8 na 7 procent. 


STRUMIEŃ ZŁOTA PŁYNIE DO FRANCJI 

Paryż, 7 pażdziernika, Napływ złoła do Francji 
Wwa w dalszym ciągu. Wczoraj na lotnisko Le 
Bourget przywiozły samoloty z Amsterdamu 4658 
kg. złota przeznaczonego dla Banku Francuskie- 
go. Z Nowego Jorku wiezie parowiec amerykań- 
ski „Aquitania“ do Cherbourga około 20 tysięcy 
kg. złota dla Banku Francuskiego. 


READING U LAVALA 


Paryż, 7 października. Angielski minister spraw 
zagranicznych lord Reading złożył dziś przedpo- 
ludniem premierowi Lavałówi wizytę i odbył z 
nim godzinną konferencję. W południe minister 
Briand wydał na Quai d'Orsay na cześć ministra 
angielskiego Śniadanie, w którem oprócz ambasa- 
dora angielskiego lorda Tyrrella uczestniczyli La- 
val, minister skarbu Fłandim, minister handlu Rol- 
lin, oraz wyżsi urzędnicy francuskiego minister- 
stwa spraw zagranicznych. 


KONGRES ANGIELSKIEJ PARTJI PRACY 


Londyn, 7 października. Na kongresie partii pra- 
cy w Scarborough zajmowano się programem 
przyszłych wyborów. Po dłuższej dyskusji przy- 
Ribo jednomyślnie rezolucję byłego ministra rolnic- 
twa Addisona, która domaga się wywłaszczenia 
ziemi znajdującej się w posiadaniu pubłicznem į od 
'dania jej pod stałą kontrolę publiczną, 

WYBORY W ANGLJI 27 PAŹDZIERNIKA 


Londyn, 7 października. Po odczytaniu mowy 
tronowej speaker zawiadomił Izbę gmin, że za- 
staje rozwiązana. Wybory do lzby zmin odbędą 
się we wtorek 27 bm. 

WOJSKO JAPOŃSKIE W SZANGHAJU 

Londyn, 7 października. Z Tokio donoszą, że 
na pokladzie krążownika japońskiego „Tokiwa”, 
jadącego do Szanghaju, znajduje się 400 żotnie- 
rzy, klórzy w Szanghaju wysadzeni zostaną na 
ad na znak prelestu przeciw agiłacji antyjapoń- 
skiej w Chinach. 2 


Rozporządzenie znoszące 
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gwarancje konstytucyjne 


w Niemczech 


Berlin, 7 października. Dziś ogloszone zostało 
rozporządzenie prezydenia Rzeszy regulujące ży- 
cie gospodarcze i finansowe Niemiec oraz zawie- | 
rające poslanowienia w sprawie zwalczania wy- 
kroczeń polilycznych. Obszerne niece 8 so: 


dzielące się na 7 części i obejmujące 30 stron 
druku w „Dzienniku rozporządzeń”, sięga głębo- 


ko we wszyslkie dziedziny życia gospodarczego, 
społecznego i politycznego. Oprócz rozległych po- 
stanowień natury gospodarczej rozporządzenie 
znosi czasowo uprawnienia konsłyłucyjne, gwa- 
ranlujące wolność osobislą, nietykałność miesz- 
kań, tajemnicę listową, wolność publicznego wy- 
rażania przekonań, wolność zgromadzeń itp. 


Konferencje u Hoovera w sprawie pomocy 
dla życia gospodarczego 


Waszynglon, 7 paździenika. Z wielkiem na- 

czeniem oczekiwana konferencja prezydenta 

covera z 32 wybitnymi członkami obu panlyj 
kongresu amerykańskiego i wybitnymi przedsta- 
wiciełami świata finansowego, na klórej prezy- 
dent Hoover przedłożył plan zmienzający do zła- 
godżzenia kryzysu gospodarczego celem umożli- 
wienia przetrwania ciężkich miesięcy zimowych, 
rozpoczęła się wczoraj wieczór o godz. 9 i trwa- 
ła do północy (wedle czasu amerykańskiego). — 
Wkrótce po północy wydany został w sprawie 
wyniku konferencji komnumikat oficjalny, który 
uzupelniony zoslanie manifestem. Hoovera. Wy- 
pracowany po dłuższych pertraktacjach z czoło- | 
wymi finansistami kraju plan, który obecnie za- 
sla} zaakceplowany przez czołowych parlamen- 
tarzysiów amerykańskich, przedstawia ohszerny 
program pomocy finansowej w celu ożywienia 
życia gospodarczego Ameryki. Program nie zaj- 
muje się natomiast problemem międzynarodo- 
wych długów wojennych. Jak słychać, w kwe- 
stji europejskich zagadnień finansowych prezy- 
dent domagał się pełnomocnictw in blanco, spot- 
kał się jednak z oporem uczestników konferen- 
cji, klórzy domagali się przedłożenia szczegółów 
projeklu. Nie powzięto także decyzji w sprawie 
przedłużenia moratorjum Hoovera. Postanowiono 
problem len pozostawić do załatwienia prezyden- 
towi Hooverowi w porozumieniu z premjerem 
francuskim Lavalem. 

CO POWIEDZĄ FINANSIŚCI? : 

Waszyngłon, 7 października. Prezydent Hoover 

zaprosił na dziś wieczór na konferencję do Bia- 


lego Domu bankierów i maklerów giełdy ziem- 
skiej. Jak słychać, wobec przeciążenia wielu 
banków hipolekami grunlowemi prezydent Hoo- 
ver zamierza statut Federal Reserve Banku pod- 
dać rewizji w tym kierunku, aby wartości le mo- 
gly być upłynnione przez dyskontowanie weksli 
tych banków. 


NARADA Z WPŁYWOWYM POLITYKIEM 

Waszynglon, 7 października. Sekretarz stanu 
Stimson odbył dziś z przewodniczącym komisji 
zagranicznej senatu Borah konferencję, na kló- 
rej omawiano międzynarodową syłuację gospo- 
darczą i kwestję rozbrojenia oraz zajmowano się 
konfliktem japońsko-chińskim. 

WIZYTA LAVALA 

Paryż, 7 października. Oficjalnie komuniku- 
ja że planowana podroż premjera Lavala do 
Ameryki została przesunięia o dwa dni. Laval 
wyjedzie do Waszynglonu w dniu 16 bm. i po- 
wróci do Paryża w dniu 1 listopada. 


Twtazki 1 zóromadzenia 


POSIEDZENIE ZARZĄDU CENTRALNEGO 


| ZWIĄZKU ROBOTNIKÓW PRZEMYSŁU DRZE- 


WNEGO W KRAKOWIE odbędzie się jutra w pią- 
tek o godzinie 6 wieczorem w sekretariacie. 
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REPERTUAR 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 
Czwartek: „Mindowe” (przedstawienie popularne, 
ceny zniżone). 
Piątek: „Mindowe” (przedstawienie popularne —| 
ceny zniżone). 
Sobota: „Krąg interesów" (premiera). 
BAGATELA 
Codziennie: „Humor krzepi“, 
KINOTEATRY 
Apollo: „On i jego siostra". 
Bagatela: „10 z Pawiaka" (polski film dźwiękowy). 
Corso: „Pierwszy pocałunek". 
Dom żołnierza: „Zakazana dzielnica”, 
Promień: „Dzika Orchideja* 
Światowid: „Wieczni głupcy". 
Świł: „Na zorącym uczynku”, 
Sztuka: „Liljom”. 
i ozstrzygająca noc". 
kretarka osobista", 
: „Orły pustyni”. 
RADJO KRAKOWSKIE 
Czwartek 8 października 
11.40: PAT. 11.58: Sygnał czasu, hejnał. 12.10: Komu 
nikat meteorologiczny. 12.15: Odczyt z Warszawy 
2 


ze Lwowa: „U zbiegu dwóch rzek 
trzech granic” (okopy św. Trójcy — Chocim). 17.35 
Koncert z Warszawy: 


Gramołon. 19.30: Skrzynka pocztowa — inż. Słanisłay 
Broniewski. 19,45: Dziennik radjowy. 20. Felieton 

Warszawy: „Najistotniejsze u zwierząt”, 20.15: Kon 
cert: Janina Nowakowska-Plerzchałowa (sopran) 

kwarłety, 21.25: Słuchowisko z Warszawy: 

G. K. Chesterstona. 22,15: Gramofon. 

do dziennika radjowego. 22.45: Komunikaiy. 23.00: Mi) 
zyka lekka i taneczna. 
=. m 


Z HIBLJOTEKI I CZYTELNI TUR 
KORZYSTAĆ POWINNI 
WSZYSCY ZORGANIZOWANI TOWARZYSZĘ 


BADBZRBRARNANRE 


W BIBLIOTECE TUR 


(Kraków, ul. Dunajewskiego 5). 
mą da nabycia: 


Kwartalnik socjalistyczny Nr. I . « « 2-- 
Piotrowski: Państwo a wychowanie „ 25 
Krapotlin: Państwa i jego rola histo- 
ryczrea dza D 6 GE Mi TOW" C= 
Krapotkin: Spólntetwo a socjalizm wol- 
nościowy SZW 010 400 
Roszkowski: Urlopy wypoczynkowe . 3— 
Kopankiewicz: Ubezp. pracown. umysł. 1.50 
Sądy pracy s ess . . » . s e 240 
Zagrodzki: Umowa o pracę pracown. 
umysłowych a e « « « « „ e e 3— 
Szymorowski: Umowa o pracę robotni- 
ków M (OD 10% OO GOAAD CCC | 
Ustawodawstwo Pracy. T. III. Inspekcja 
DTACY 6 6 : e 2 4 6 4 4 3 s 1 dom 
Porczak: Dyktator Piłsudski ł Piłsud- 
CYCY zo, = Got e se © = a> ISO 
Karnicki: Zredukowani (epopeja robotni- 
dl | 6 cą dało DOC. Batwdgo ae] 
W walce o zdrowie (mowy senatorów 
PEDOSIÓWIN NSRO nina 280 
Dr. Rubinraut: Skuteczne ! nieszkodliwe 
środki zapobiegania ciąży . . . . . 1.— 
2. N. M. S. Historia, ideologja i zadania 1.50 
Socjalizm. Zarys błbljograticzny i meto- 
dyczny W orGy0 Z e a E 3— 
Fotografia Daszyńskiego . . . 1.— 


Zygmunt i Feliks Qirossowie: Socjologia 

partji politycznej a ozna z KŻ) 

Zamówienia z prowincji należy kierować 

wprost do Księgarni Robotniczej, Warszawa, 
ul. Warecka 9. 


PRACOWNIA TAPICERSKA 
A. KONTUREK 
Kraków. ulica Tad. Kościuszki 45. 


Wykonuje wszelkie prace w zakres ten wcho- 
dzące. Szybko, solidnie, tanio, również na raty. 


Wydawca: Emil Haecker. = Redaktor odpowiedzialn, 


ZAWIADOMIENIE. 
Pracownia kapeluszy JANA KURZYDŁY 
przeniesiona została ze Siawkowakiej 16, na 
św. JANB 12, gdzie jak dotychczas przerabie, 
odnawia, farbuje kapelusza damskie ! męskie. 
Poleca kapelusze damskie własnego wyrobu: 
modele najówieższe. Wykonanie staranne — 
Ceny niskie. Filja Szewska 16, Kraków. 
| 


KAWĘ ERBATĘ 


i TOWARY KOLONJALNE 
POLECA 
WOJCIECH OLSZOWSKI 


KRAKOW 
MAŁY RYNEK 


FOTOGRAFICZNE I RADIOWE APARATY 
oraz wszelki sprzęt i przybory — poleca: 
RADJO-SFINKS, Kraków, Karmelicka 13 


Roboty amatorskie! _ 688 Roboty amatorskie 


a 
Zygmunt Rendel 


poleca węgiel i koks górnośląski, węgiel 


dąbrowiecki i węgiel z kopalni „Bory* oraz 
drzewo opałowe jodłowe, sosnowei bukowe 
Składy: 


Tel, 155-77, 


Telefony: 


Biura 136-11, 


Binra- 


Kraków, Zacisze 14, 


CHOROBY 
astma, reum: 
torjum „Sah 
Kraków, Szuj 
kliniezno - 


BIELIZNĘ na miarę, oni 
wanie, mereżkowanie, dzi 
,|kowanie, hafłowania wykł 
nuje najlepiej, ej 
„EGA“ Fabryka bjelizni 
Szewska 4. 


zykalno - djete- 
tyezne. 


Niewygodne 


gorsety i pasy, zagraniczne lub 
krajowe, poprawia i przerabia 
na wygodne jedyna w Polsce 
pracownia 


Franciszki Haeckerowej 
Kraków, Rynek Gł. 30, 


gdzie każdy modeł robiony jest 
indywidualnie, na miarę, a nie 
tuzinowo czyli tandetnie. > % 


Micha: Węgłowski. — Drukarnia Ludowa w Krakowie pod zarz. lgnacego Winiarskiego| 


NAJTANIEJ Simeri, uuaa waze 


palta zimowe, raglany, ubrania męskie, — 
obuwie i t, d. kupisz we firmie 


J. i S. EMMER 
Kraków, ul. Florjańska 43. 
UWAGA: Płaszcze damskie już od 75 zł 

z kołnierzem i mankietami futrzanemi, 
boon 4000000000000000008) 
OBUWI E TYLKO RĘCZNEJ WŁASN 
PRODUKCJI 
TRWAŁE — TANIE poleca w bogatym wyborze 
Wytw, Obuwia „Franko“ 
Kraków, uł. Fi ńska 29 (w sleni). 


Urzędnikom i funkejonarjuszom Kasy Chorych 
udziela si 


